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PROGRAM V Swiatowego 

FPstiwalu GŁOS ROBOTNICZY 
Przybywają już delegacje na Festiwal„. 

Młodzieży i Stu<)entów 
oraz II MISM 

ORGAN KW ·I Kt POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 

li. A. Bułganin 

i N. S. Chruszczow 
przyjęli zaproszenie 
premiera Edena 

do odwiedzenia 
W. Brytanii 

--~~~ ~~~~ 

, Agencja TASS don09i: 
W toku obrad konferenejf 

genewskiej premier W \elkriej 
Brytanii i przewodnh::zący 
Ra<iy Mill'istrów ZSRR orna­
'l.V'iali 9prawę t.naczenia zacie­
śnienia stosunków między 
obu krajami w drodze pod­
trzymywanla osobistego kon­
taktu nawiązanego przez nich 
w Genewie. Przewodniczący 
Rady Mincistrów ZSRR N. A. 
Bulgao?in i cz.lonek Prezydium 
!łady NajwyU;zej ZSRR N. S. 
Chru=\>w prt.yjęll :r.apro-
11tZen!e premiera An1hony 
Edena do odwiedzenia Wiel­
kiej Brytanili wiOllllą 1956 r .• 

Weiście w iycie 
austriackiego 

\ta\\a\u ~a~stwowego 
Dnia rr bm., w rwlą1hl r we)Sci•m 

w .łyc.ie troktułu patłllwowcgo o odbu• 
dowi• ni9xowitl•J I demokrotynnej 
Austrii, odb1lo „ .• oNotnie posiedzenie 
aojus.tnicieJ !Gdy kontrol\ w Austrii. 

Po JJCJJl.Ji.Nu m\ota miejsce Ur'OCIJ• 
9ło4c! •puuacmia ftag citet.eft mo-­
contw, powłewojqc:ych nad słedilbq 10. 
Junrftc1ej komisji Jto'*°OU. Podcios 
opu11c1anło łiog on-;estra odegrało 
hymnw poństwow• FR>nC~, ZSRR, USA. 
I Ang\il, Na!tępnie w soj'1unia•I ~o­
m\s)i odbrfo ·~ ołO.jalne '"''j~cl•, 

Niezwykle barwny I bocaty 
je11i program V Swiarowego 
Festiwalu Młoddeży I Studen­
tów, który irwae będzie w 
Warszawie w dniach od 31 li­
pca. do 14 sierpnia br. Oboli: 
dzłesi11tków Imprez G cba~­
kter:re politycznym w dniach 
Festiwalu odbędą się nlezllc:io­
ne· Ilości Imprez kulturalnych 
I sporiowych, zabaw I wycie­
czek, spotkań mlodzleiy, orga,­
nlzowane będą wł"czorkl, wy­
stawy Up. A oto Jak prudst .... 
wia się ramowY pro1ra.m 15 
dni Festiwalu oraz program n 
Międzynarodowych Igrzysk 
Sportowych Mlodzlety: 

PlerwsZ1 dzień Festiwalu 
31. VII, 

O godz. 16.00 na Stadionie 
Dziesięciolecia odbędzie się u­
roczyste otwarcie V Swiato­
wego Festiwalu Młodzieży j 
StU<lentów. 

Również tego dnia przed po­
łudniem, po poludniu i wie­
czorem w wielu punktach 
miasta rozpoczną się imprezy 
a„'.ystyczne oraz zabawy ta· 
neczne, 

Drugi dzień - 1. VIlI 

Nit 17' (>UO) llOK XI t0D%, CZWAll.TeK lit Lll'CA 19'J llOKU 

Radziecka delegacja rządowa 
opuściła NRD 

i przybyła- do Moskwy 
I 

W grodę rano przewodnłczący Rady Mlnlsłrdw ZSRR N, A. Bułra.nłn oraz c!lonek 
Prezydium a.dy Najwymzej ZSRR N. S. Chruszczow, którzy po za.kończeniu konferen­
cji genewskiej bawlll na zaproszenie rządu NRD w Niemieckiej Republice Demokratycz­
nej, odlecieli z berlińskiego lotniska Schoenefeld do Moskwy; odJeżdia,Jących żegnali pre­
mier nądu NRD Otto Grotewobł, wicepremierzy: Willi Stoph, dr Otto Nuschke, dr Lothar 
Boi-z, dr Hans L-Ocb i Palił Scholz oni.z inne osobbtobc:i oficjalne. 

NA ZDJĘCIU: delegaci m!o- ------------------------· 

cu Glównym w Warszuuae. 

dzieży hinduskiej i wifojqca j . 
ich młodzież polska na Dwor- Przed roimowami 

Przed odjazdem N. A. Bul-~---------------------·- chiń'ikn-nmer-vkań .ękimi 
ganin wygłosi! następlljące li Sesla 

Ogól nochińskiego 
Zgromadzenia 

pl".lemówienie pożegnalne : 
„Opuszczając Berlin, stolicę 

Niemieckiej Republik! Demo­
kratycznej, pragniemy zlożyć 
serdeczne podziękowania lud· 

Przedsfaicieli Lndnwych noścl pr;wującej I rządowi 
NRD za przyjazne przyjęcie i 

Oświadczenie Departamentu ~lana USA 

na temat roko,~ań z ChRL O godz. 10.00 w Fllharmonii 
Narodowej odbędzie się uro­
c:;ysta inauguracja festiwalo­
wych konkursów artystycz­
nych, 

. 25 lipca n.a ~~en.a.r;iym ~ I szczerą gościnność. Zwied7Jliś­
s:edzemu Ir ses11 Ogolnochm- my wasze miasta, zakłady 
skiegio Zgro..>n.adzenfa Pr.z.e<i- pr:i:emyslo\.\e i rolnicze. Odby­
staw:cieli Ludowych trwala liśmy serdeczne 11potkania I 
dyS'kusja nad pl'Oje.lctem p1er- rozmowy z robotnikami, chlo­
w~zego pięclnletn ' ego planu pami i przedstawicielami inte­
rozwoju gospo<i.airkli ChRL. llgencji pracującej. W ciągu 

Dalsi delegaci z 
przyb' wają na 

„agrani~y 

Festiwal 

Departament Stanu USA opublikował oficjalny komuni­
kat ną temat 1·ozpoczęcia w dniu 1 sierpnia br. w Genewie 
rozmów 11merykańsko - chińskieh na swzeblu ambasado­
rów w sprawie „repatriacji os()b cywilnych oraz w niektó­
rych innych praktycznych sprawach będących obecnie O godz. 15.30 na Stadionie 

Dziesięcio\ecu1 nastąpi otwar­
cie U Międzynarodowych I­
grzysk Sportowych MIOdzleży. 

Mmi&ter PrzemY'słu C ! ęż­
k :egQ ChRL Wang He-s.zou 

krótkiego pobytu mieliśmy 
moino~c prz~konać się o wiel­
kich os1ągnię<ilacb mas pracu­
j~ych NRD we wszystkich 
dzied.iinat:b iycia polityczne­
go, gospodarczego i kultural­
nego orae& o tym, z Jak wiei kim 
zapałem i wiarą masy pracu­
jące ,VRD budują nowe życie. 
rragnę złożyć Niemieckiej He­
publlce Demokratycmej ty­
czenia dalszego tolkwitu i 
aukcesów w słusznej walce o 
ułworzenle zjednoczonych, de-

27 ~m. w godzinach rannych na Dworzec Główny w War­
szawie przybyli z zagranicy dalsi delegaci na v Swiatowy 
Festl"'.al l\Uodziety I Studentów. Oelcgahilll< serdecznie wl• 
tali przeds~-a.wiclele młodzieży stolicy, Gosl'J obdarowano 
Wll\zankanu kwiatów, 

paedmiotcm sporu między obu kra~i". · 

Komu.ni.kat podaje, te w no Pałek'm YJ1chodzle, Jośll Sta"' 
wyn iku wym;~.ny p j.s.m nli~- ZJednocto.r.„ n:e póJdq 1a pny:r!adom 

Angłl i I nlo u.1noj:a; fok.tu po.vstonia 
dzy USA a Chiń~-ką Republi- c":;;.~ iej Repui>lii<l LudoJ>ej. „llJqcl Wieczo1em tego dnia w sali mówił o ~ok.ach podej~owa­

konaresowej Pałacu Kultury i n?'ch w k ierunku rozwoi~ hut-
" . . I nictw.a , przemysłu chermcz::ie-

• • • 
Nauki odb~zie su: program go, budowy maszyn i innych 
galowy Polski. dziedz.m przemysłu ciE:Żkiego. 

27 bm. przybył z Moskwy 
do War$zawy I sekretarz Ko­
mitetu Cenlralnego Komsomo­
łu Aleksander Szelepin 
wraz z 80-osobow'I 11rupą kie-­
rownictwa delegacJt mlud~ie­
ży Związku Radzieck1e&o na 
V Swiatowy Festiwal Mło­
dzieży i Studentów, 

W ciągu dnia przewidziane Wang He-swu podkreśl:ł, że 
są także liczne proi:'ramy na- prnj"'kt planu pięcioletn iego 

(Dalszy clą1 na atr. ł) 
wyniw.a na p ierwll7.e miejsce 
roz\vój przemysłu c'.ę?;k!ego. 

------- -· -·-------------
mokratycznych, pokóJ milują­
crcb Niemiec. N lecb rozwija 
się l umacnia przyJaili między 
na1·odcm rad:11ecldm I nie­
mieckim. Niech żyje pokój 
między narl>liami". 

* • * \.„~ 
Dnia 27 om. puwróclll do 

Moskwy przewodniczący ra­
dzieckiej delegacji rządowej 

Kierownictwo delegacji 
młodzi ezy Związku Ra-
dzieckiego na V Festiwal 
zostało powi1.ane aerdeczme 
na lotnis ku Okęcie przez 
przedstawicieh Międzynarodo­
wego Konute tu Przygotowaw­
czego V Festiwalu oraz grupę 
młod.deży warszawskiej, 

B d · t k na konlerencję genewską sle-
u . owa 114?U: ę • fow rządów czterech mocarstw, 27 bm. ~byla dei War-

sze3 w. Eu upie I P!'Zewodniczący Rady Mini- sz.awy na Fe.;t1wal 14-osobo­
u:a!cown.i blach strów ZSRR N A. Bulganin 1 I wa grupa radz;ieckicli filmow-
ctąg!ych n.a gor11co . ców 
w hucie im. Leni- 1 członek delegacii - członek • 
na postępuJe Prezydium Rady NajwytszeJ Radzle«y filmowcy w6'>6l-
szybko napr?.ód. ZSRH N. S. Chruszczow. nie z. polsikimi będą realizo-

N A ZDJ~CIU: wali film dokumentalny o 
fragment budowv Juaosłowiaiska v światowym Festiwalu Mło-
hali i montaż!l u- Ił dz.i.eży i Studentów. 

~y~d;e;r~;~st~~~~ delegacja parlamentarna 
zek Radziecki. 

puybę~li• 1 sier111ia ~r. 
do Moskwy 

Agencja TASS podaje: 
W celu dalszego rozwoju 

przyjaznych st<rsunków mię­
dzy Związkiem Radziieckim a 
J l\gOsł"1'Wią, prz.ewodniczący 
Rady Związku A. P. Wolkow 
i prze>vodniczący Rady Naro­
dowości W. T. Laois w m ie­
niu Rady Najwyższej ZSRR 

• • • 
27 bm. f>rzybył do Warsza­

wy na V światowy Festiw.al 
Mlodr.ieiy i Studentów sekre-
tan: generalny Międzynarodo­
wego Związku Studentów Jirl 
Pelikan. 

Z dalekleJ Japonii przyje­
chało na Fei.uwał 50 osob. w 
ciągu naJbliższych dnt przybę­
dzie jeszcze "' tego kraju 20-
osobowa grupa sportowców, 

„Sól z~eml'', który wejdz!e na 1 ką L~dową, za pośce<h'l"ct·";em ten [Ch:ńs«ie:i Repubt;ki Lu®wefl w. 
nas;z;e ekrany w okresie Fest1·- Ang,11, rokowania zapoczątko- ruje ci.:ncmi i dlatego on, a ni• 

Ctang Koi~sz.-ejc pow-in en iojmowoC: 
walu, wane w ubiegiym rokU w Ge· · jsco w Organliatji N«rodów Zjed. 

new~e i pro-wadzone prz.ez 1onyc.h" - ..tMerd-1a c:i1iermilt. 

* * • konsulów obu krajów będą . 

w póź!Jych goditnach wte- ~~~~b=:'~~~e na sz~-r WYZIACZElllE 
czornych,. 27 . bm„ na Dwo- Jale wy:>lko • tomunll<otu Departa· ' d l ' R L ~ee Gd.at;isk! w Wan.--z.aw1e rn<tnlu Swnu „po oówlod<ieni<I Ciou i e egata Cb 
prz.ybylla serdecznie witana En·klk no k~orenc!i w Ban.:lunllu, i• i 
przez mlooiz. ' eż .sto.Hey pierw-1 goióv1 JHl portr..:ct ..... ać be1posrcdnlo I do rozmów 
6 33r._ b ' d l 1 USA., pewne nqdr Jbadaiy pe><rod· 
za a, OSCl . ~Wa .grupa .. e e- nio w Pe-i.inie i Wa.uyns1tl>ni.e moiność r , , 

gacll. m ;odz;iezy F.nJ.andll na podj<t<lo. takich. roł<uwoń. ~11alono i Ch 'OS''o-arne1ykansk1ch 
Festiwal, poglqd, ze w1now;-.>le rokowan -w· I I\ • * • slinch jut poiqdon• w nachlei, ti 00" , 

pn>WOdzą """do por>wmlonla". oe- W ',enew ie 
27 bm., w godzinach popo­

łudn iowych, n.a Dworcu Głów­
nym .w Waiu.aw;e, mlodz.icz 
stolicy seroeczn ie powit:iła 
45-osobową delegację mło­
óz.ieży kanadyjsk.ej przyi>yłą 
na Fe;,tiwal. 

• • • 
Z Pacyż.a przybył 27 bm. na 

Fel!tiwal 23-osobowy ze.spół 
młodzieżowego tea.tru „C<>m­
pag11;e Jacques Fabbri". 

MŁODZIEŻ POLSKA PRZE· 
.JĘŁA l\flĘDZYNARODOW Ą 
SZTAFETĘ FESTIWALOW.'\ 
OD .!HŁODZIEŻY NIEMIEC-

KIEJ 

Do Polskli - l!lraju V Festi­
walu - przybyła 27 bm. dru-
11.a. już Międzynarodowa Szta­
feta Festiwalowa, która bie­
gła przea: Anglię, Belgię, Da­
nię, Finl&ndię, Holandię, NRD, 
NRF, Norwegię I Szwecję. 

Obecnie Międzynarodową 

panom.ni &tanu USA podkreśla w ko- \.. 
mun~ocie, ie oheer:e fD-kcwan io 1 
pnedstawicielcml C.'llll, podobni• jale 
1ołrCh'1ania zcuJforoQ:rte „nio pc>c1qga• 
jq za aobq drl)lomatycx.nego urnania.". 

* • * 

Rząd Chiriskiej Republik! 
Ludowej mianował ambasado• 
ra ChRL w Polskłej Rzeciyp<k 
spolitej Ludowej, \'tang Pin1~ 
ruma delegatem do chińsko-a„ 

:111 til>ca odbrfo •'• w D--n- • merykańskich rozmów na 
<i• Stanu USA tonl.,.ncja pra•owa, szczeblu ambasadorów w Ge.­
"" klóreJ Hkr-n sionu Duli.1 om6- newie. 
wH wynllli konłenncjl genewskiej Otal 
poruszy! sprowę '""'oczynaJąąch st~ Departament stanu USA p04 
t sierpnia br. w G.,,.,.;e rozmów ame. dal do wiadomości w dniu 23 
rylo:ańsko<łtińskich. lipca, że z ramienia Stanów 

la• lbrlenha Agencja AJsoolatad 
,.,._, charakt„-,otrt<o 1yluacjl ml•d•r· 
norodow•J w świetie rn.ultotów konfe­
rencji 41•n•wskłef, doko'1o-na płltl Dł.11· 
IMa, poluy..alo .i, • 05tctnlm ołwiod· 
aenł&:n prelrdenła Eiseilhowera. Du1· 
les 10-1nac1ył1 i• po konferencji g•· 
ł\CWskiej niebai:piec.z.enstwo wojny ina· 
ci.nie 1malało. 

luli chodu o t<>łcowanla chińsko· 
GmW'"t1i;ański•, Dułles :stwi•rd1il, to 
Stany ZjednoaoRe „prcgnq wy!aśnii: 
w Genewie, ery Chiny go1owe są 1g~ 
chić: ,;ę no pnerwanle 09nlo w she„ 
tie la~anu", Dułłes dodał, fe f~pre• 
:rentant USA w Genewie będ1ie gotów 
omówit. kaidq spraw• poruszonq pnei 
Chiny, a klóra dołfay beti>oł.t'ednlo 
sto1un«ów rnlędą Chinami I USA. 

Zjednocz.onych rozmowy te b~ 
dzie prowadził ambasador ~ 
merykański w Republice Czł-> 
choslowackiej, Alexis Johnson. 

. Depesza kondolencyjna 
Zw. Kompozytorów Polskich 

z powodu zgonu 
I. Dunaiewskiego 

Po 10 dniach kampanii 
sk.ierowad.i. do przew00niczą­
cego Skupszczyny Federacyj­
nei Ludowej Republiki Jugo­
slawii M. Pij.ade depeszę z 
z.aproszen iiem do odwiedzenia 
ZSRR pr-.rez delegację parla­

Razem z delegatami Japonii 
do Warszawy przybyło 9 stu­
dentów z Iraku. Jest to pierw­
sza grupa delegacji tego kraJU 
na warszawski Festiwal. Przy. 
Jechało również pierwszych 6 
gości z Portugalii I delegatka 
z Gwatemali. 

&tafetę Festiwalową n:eść 
będzi e dQ Warmawy :poprzez 
Poznań, Bydgoszcz: i Łódź 
młod~ei: polska. 

O PRZYWROCENIE CHllL 
MllllSCA. W ONZ 

Ddannlk .Sto<" pina, te nlgcfy ni. 
molna będzie poloirć kresu napi~ 

W r..iązku 1• zgonem wybitneg• 
k!llmporytoro raddeckiego I. Dunaj....,. 
s:lclego. autora znanej no całrm iwl„ 
cit „Pieśni o ojczyinie0

1 Zwlq1K Kom­
pozytorów Poł1klch pneslGI do Zwlq„ 
ku kompolJlorów Rodtie<kich w .Mo­
skwie depeszę · lcondoltrKyinq, w •tó­
roj wyraio głęboki lał x powodu la) 
bolesnej straty. 

.i:niwno-omłotowel w woj. łódzkim m€Tlt.a.mą JugooławLi. 

W odpowiedzi na zaproS1Ze­
nd.e M. Pijade zakomunikował, 
iż . Skupszczyna FLRJ na 
wsipól.nym posiedzeniu obu izb 
wym.aczyła delegację :z; W. Bo­
ka'!'iczem na czele, która od­
w irozi. Związek Rad~ecki 

Minęło jut 10 dni od rozpoczęcia łnlw w woj. ł6d.. Ogółem w woJewództwłe .!lko­
IZOno już żyto ze 127 tysięcy hektarów, na około 60 iyafącach hektarów dokonano podory­
wek, 26.886 hektarów obsiano poplonami. Tego dnla na Dworzec 

Główny p1zybyla ostatma 
Na j lepiej pTace żniwne 

J;'r'l.ebiegają w pow;ecie łę­
czyckim, gdzie żyto i;koS'Z.ono 
w 45 proc., dokonano podory­
wek w ~ proc. oraz w 20 
pt-oc. zasłano '[)O'plony. Naj­
słab'.ej prace żni.wne zaawan­
sowane są w powiataeh: w ie­
ruseow~k:m, wieluńs.kim, ra­
domszczańs.kim l piotrkow­
skim. 

Do redaikcj! naszej btt 
przerwy nadchodzą meldunki 
od naszych ko~e~pondentów, 
którzy dono~ą o os i ągn !ę· 
c 'ach, n iedociągnięciach i b ra­
kach występujących tu I ów­
dzie w tej wielkiej bitwie o 
chleb. 

- .W gromadzie Gidle 'pow. 
"Ra<lomsko) - :riS!Ze kores-pan-

~-~~--~~~~~~--

Konstruktorzy radzą 
nad prablemami budowy 
nowych maszyn i urządzeń 

Wczoraj w świetlicy Cen­
tralnego Biura Technicznego 
Przemysłu Maszyn Wlóklcnnl­
czych odbyta się narada kon­
struktorów, poświęcona omó· 
wleniu podstawowych zagad· 
nleń związanych 1 budową 
maszyn i unądzeń. 

Na naradę prz)lbyh Inżynie­
rowie i konstruktorzy zakła­
dów podległych Centralnemu 
Zarządowi Przemysłu Maszyn 
Włókienniczych. Obec11l byli 
również przedstawiciele par­
tit, MPL I centralnych za rzą­
dów przemysłu włókiennicze­
go. Referat na temat postępu 
technicznego w przemyśle bu-

f.Dalazy ciąg na str, 2) 

n!e sklepów GS w artykuły 
żywnościowe oraz z' arno 
sie"'"'ne na poplony, jak se­
radela, wyka, pelu&zka itp, 

Delegacja przybędzie do 
ZSRR 1 sierpnia br. 

26-osobowa grupa młodz.leiy 
z Chin. Są to sportowcy, a 
wśród nlc.'J najlepsza młodzie­
żowa drużyn;, piłkarska tego 
kraJU, 

dent A. Bandas - C21<>nko­
w le kola ZMP przy spół­
dzielni pra.cy „Gidlanka" pod 
przewodnictwem Jerzego Ma.r· 
czak.a postanowili pomóc przy 
i.niwach właścicielom bez- r---------------------------
konnych gospodarstw: Ma- z fi t I I • 
kowsikiej i Gawinowi z G idel, ron U wa i} 

W dużych kapeluszach, w 
barwnych strojach ludowych 
przyjechało pierwszych 10 de­
legatów z: Mek~yku. Wśród 
nich znajduje się znana mek­
~keńska artystka filmowa 
Rosaura Revueltas - odi\\ ór­
czyni glówneJ roli w filmie 

Barkowej w Stęszowie oraz 
s ierotom po Stefanie Spiewa­
ku w Rudzie. 

O podobnym postanowieniu 
członków kół ZMP t'l"lY PSS 
I MRN w Skiern iew icach pi­
sze kore&pondent Piotr Kaź­
miere>.ak. Zetempowcy z tych 
kól pracują obecnie w PGR i 
spółdz\e\niach produkcy:nych 
powiatu skierniewick1ego 
przy ustawlan)u zboża w sto· 
gi, 

ż n I w a interesują nie t.ylko 
chłopów, ale również. i robot­
ników w m iastach. w ~ielu 
fabrykach i zakładach pracy 
z.organizowano tzw. ekirpy 
źniwne. Część tych ekip wy­
jechała na okre9 żniw do 
mniej zaludn ionych '•oje­
wództw, jak koszalińskiego i 
olsz.tyriskiego. Oto co pow;e. 
dzi ał jeden z członków ekipy 
żn i wnej z Teksti.l importu w 
Łodzi, Bron isław Gajewski, 
robotnik magazynu. 

11 Jadę po raJ tnecł na •amponię 
łniwno-omłotową do PGR na Ziemiach 
Za.chodnith. Jestem cdoAlciem porti1 I 
wiem, ie iniwa prreprowctd'?one w po„ 
r41, 10 powainr wkład w umo-;:nienie 
nasiej Poliki Ludowej0 • 

W bieżącej kamranii żniw­
no·omłotowej występują rów· 
nież niedoci ;;gn i ęc:a i brak i. 

Piotr Swi ątek z gr.>mady 
Będków (pov'. Brzez iny) w 
swej korespondencj i narzeka 
na niedostateczne :i:aoretrze-

o plan 
Lipiec dobiega końca. Wie le! układów w Lodzi I woje­

wództwJe realizuje z powodzeniem zadania produkcyjne 
ostatniej dekady wzmagając wysiłki, aby przekroc;i:yć pla­
ny miesięczne. 

16 TYS. PAR PORCZOCH 
PONAD PLAN 

Załoga ZPP im. Jurczaka 
wykonuje z nadwyżką swe 
dzienne zadania. Ambicją za­
łogi jest wykonać plan mie· 
sięczny w 104 proc. Ofiarni 
pończosznicy ZPP ·im. Jurcza­
ka pragną rzuc i ć na rynek 16 
tys. par poń~zoch i skarpet 
stcelonowych ponad plan. Na­
leży s ię spodziewać, że cel 
swój osiągną. 

PRZĘDZALNIA B 
ZPB IM. KUNICKIEGO 
PRZEKRACZA PLANY 

Załogi przędzalni B, tkalnl 
oraz wykonczalni ZPB im. Ku­
nicki~go należyci e real i zują 
swe plany produkcyjne. Do­
brze spisuje się zwla•zcza 
przędz.3ln.!a B, która zrealizo­
wała plan w 100,8 proc. Na 
duże trudności napotyka na­
tomiast przędzalnia średnio­
przędna oddziału A, która nie 
wykonuje zadań nakreślonych 
planem. Jedną z przyczyn tego 
stanu jest dużo nicobecnrnkt 
nie u~.prawiedliw ionych. Przę­
dzalnia A utrudnia realizację 
zada ń ca łego zakładu. Aktyw 
oddziału powinien ba 1·dziej 
skutecznie walczyć o podnie­
sienie . dyscypliny pracy w 
tym oddziale, 

Skosił, zaorał ściernisko i wsiał. poplony 

A ndrze.i Stradom ski, w lasc i ciel 4,6-ha gospodnr.~twa w Za­
policr.ch (pow. laski), jeden z pierws:ycll rozpocząt truwa 

w swojej gromadiie. 
• - Jak zboże dojrzało, to nie ma. co czekać, szybko tr:ebo 

skosić. podorać i za ~iaĆ" poplony, bo z pas zą 11 mnie rii?na,. 
lepie.i. o w~ześnie zo .~itlrtv łubin pastewny !ub seradela, to 
zapewriien.ie ka1·my dla krów na calq jesień - mów i St ra-

domsk i. 

NA ZDJĘCIU: Andrze.1 Stradomski przJ,1gotowuje glebę pod 
.zasiew poptonów, 

Będą krzewić 
nauki partii 

W aa.tach WJ,1kładowJ,1cll 
wyzszych uczelni na&ze­

go miasta od miesią.c{l. panu.­
je ctsza. Studenci, asystenci ł 
profesorowie od do.wna roz­
jechali się na ferie letn1a. 
Jest jednak w naszym mies­
cie uczelnia, w której zu1ęcia 
trwają bez względu na zo.­
kończenie letniego semeslri.L. 
Tą ucze!niq jest Politechnika 
Łódz ka. Ale audytor ia ie.1 nie 
są obecnie zapełnione studen­
tam i. Ich miejsca zajęli ro­
botnicy i technicy, inżynie­
rowie i pracownicy adrnmi­
stracyjni zatrudnien i w prze­
myśte Ł.odzi i województwa. 
Są to słuchacze kursu zor• 

gamzowa1tego przez Komitet 
Ł.ódzki partii dla wykladow­
ców szkól poiitycznych. 
Dzień dzisiejszy jest <>~tat­

n.im dniem kursu. Zajęcia ,ut 
się nte odbywają, Siu.charze 
zdają dziś kolokwia, które 
mają wyka.zać, w jakim stop­
niu przyswoili sobie orii po­
daną na wy kladach I u.trwa­
L-0 ną na seminariach wiedzę. 

Program kursu by! ba•dzo 
obszerny. Przewidywu! me 
tyl ko wykłady z eka11vm1i 
polit ycznej i fi!owfil marksi· 
st owskiej, ale również wykła-. 
dy z probtematyki związanej 
ściśle z żydem 110.szej purhi, 
Polskie3 Zjed11oczonej Partii 
Robotniczej, jak np.: „ Walka 
o realizację uchwal III Ple­
num KC". 

Tvw. Terepeta , k1erownik 
nn ukowy kursu, stwierdził, że 
słucha.cze w ciągu. 3 tyyudnt 
nauki wykazali ogrvrnne 
tdyscyplinowanie, te dy~ku­
sj e w poszczególnych gru­
pach seminaryjnych. byly 
gorące, a nawet burzliwe. 
Dowodzi to. że n.a kurs wy­
brano Ludzi, lctór.zJ,1 aoskona-

le zdajq sobie sprawę, te mu­
szą sami bardzo wiele u.mieć, 
aby mogli uczyć Innych.. . · 

Wie o tym tow. Anna Woj­
ciechowska, planistka z ł.ódz­
kich Zakładów Bakelitowych, 
wie · o tym tow. Troja nu wski, 
tokarz z Łódzkich ZaklmLów 
Drzewnych, wie o tvm tow. 
Orlowski, sekretarz ro.dy za­
kładowej w ZPB im. Harn.a,.. 
ma ł wielu tn.nych towntzy­
uy, którzy zdobyli miano 
przodowników nauki. 

* * * 
Z tycia ogó!n.ołódzktego kur-

su dlo. wykladOID('ÓW 
szkól politycznych można 
przytoczyć wiele cieko.wych 
faktów: 
O . W porównaniu z lcu.rsa­

mi z lat ubiegłych wy­
różnia się on Liczebno­
ścią. Skupit około 400 
osób. 

O Po raz pierwszy na łódz­
ki lcurs dla wykładow­
ców szkól .polity-:znych 
przyjechało równieź oko­
ło 80 towarzyszy z w " je­
wództwa. Wielu z .nch 
należy do czolówki przo­
downików kursu, jak np. 
Irena Kowalow czy Ma­
ria Miki no. z Bogu .~;:.i1c w 
pow. rawsko-mazowiec­
kim. 

O Godny podkreślenia " jest 
fakt, że jeszcze nigdy do­
t<id w historit k<1rs(Jw 
dla wykładowców szkól 
po litvcznych ~k zdecy­
dowanie nie przewui.o.lt 
mlodzi !udzie. Roczniki 
najczęściej spotykane na 
obecnym kursie to: 1928, 
1929, 1930, 

O 148 słuchaczy to robotni­
cy, 222 - pracownicy u­
myslowi; wśród nich 92 
z (it»i:Z?~u społecznego, 

O O poziomie kursu śwtad· 
czy takt, że wykładow­
cami na nim byli pTofe1 
8orqwie wyższycll uczel­
ni, M. in. wykłady pro­
wadzut: prof. Mu3tel, 
prof. Lefaiewskl ł prof. 
.Amsterdamski. 

"' • * 
Tl"atdy dzień trwanła kursu 
n by! wypełniony wy kia. 

dami, seminariami i lektura,. 
Mimo to kierownik orgaruza­
cyjny tow. Józef Szrajner po­
trafił wykroić tTOchę czasu 
na zapewnienie śłu.chaczom 
rozrywek kuUuratnych. Obej­
rzeli oni znakomitą komedię 
filmową „Wróg pubhcmy 
nr 1", zwiedzili warszawski 
Pałac Kultury I Nauki, byli 
w teatrze na „Zbójcach." 
Schit!era, a potem zaprosili 
do siebie wykonawców te; 
s.ztuki i gorąco dyskutowali 
z nimi nad koncepcja, Wy• 
stawienia. 

* "' Trzy tygodnie to okre1 
krótki, ale trzy tygodnie 

to również ok res niezmiernie 
długi, Można się przez ten 
crns wiele nauczyć. Twierdza, 
to nie tylko sluchacze kur­
su, aie i zespół autorski bro• 
szury mówiące; o doświad­
czeniach. po. rtyjnego wykła· 
dowcy. Autorami tej broszu• 
ry są: tow. Dzidkowska, se. 
minauystka szkól politycz­
nych, tow. Sadowski, row• 
nież seminarzysta szkól po„ 
lttycznycil i tów. Sarnec„ 
ki wykładowca koła stu„ 
diotvania h istorii ruchu 
robotniczego, 

Wpraw dzi e broszura ta nic 
została jeszcze wydrukowa­
na, bowiem autorzy zbieralł 
do niej materia! w trakcie 
trwania kursu, w oparciu o 
doświadczenia wielu jego u• 
czestników, ale czlonkowłe 
zespołu zapewniają, że ulcoJe 
się ona na pewno. ZyczJ.1mt1 

im z całego serca doprowa• 
clzenia do końca tej ~rac.ł'I 
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Niemiecka ziemia nigdy rne • powinna 
stać się bazą wypadową nowe1 agresji 
Z przemówienia Otto Grotewohla 

!Drodzy Towarr,ysze i Przyjaciele! 
Z wielką radością witamy d:r.l• 

wśród nas radziecką delegację ną• 
dową, którit po pomyślnych roko· 
waniach w Gcnew·ie "przybyła do 
nas z kilkudniową wizytą. W !tnie­
niu rziidu i ludności Niemieckiej 
Republtiq Demokratycznej, jak ró­
wnie~ wszystkich. patriotów nle­
rnieckkh, witam przewodniczącego 
Rady Ministrów ZSRR towarzy&Uł 
N. A, Bułganina (1111cznc okla.~ki) i 
p:erwszeito sekreta·rz.a KPZR, człon­
ka Prezydium · Rady NajwyiszeJ 
ZSRR, towa~·zysza N. S. Chruszczo­
wa (huczne oklaski) i okładam im 
oraz innym członkom radzieckiej de­
legacji rządowej, których nie ma o­
becnie wśród na~, gorące podzit~ko• 
wania w imieniu wszystkich demo­
kratów i P41triotów niemieckich z.a 
ich owocną działalność w Genewie. 

Wszystkie narody, w tym r6wn:et 
n<1ród niemiecki - wiązały wielkie 
nadzieje z pomyślnym przebiegiem 
i pomyślnymi wyn.ikami konferencji 
genewskiej. Miliony ludzi śledziły 
rokowaniia w ~nev,;ie z napiętą u­
wagą. Oezekiwali oni, że konferen­
cja ta uwzględni ich dążenie do po­
ko.iu. W oczekiwaniu tym narody 
nic zawiodty się. Konferencja gene­
wska szefów rządów czterech wiel­
kich mocarstw stała się punktem 
zwrotnym w historii świata. Dąże­
nie narodów do pokoju i bezpieczeń­
stwa, do wzajemnego zrozumienia 1 
przyjaźni zaczyna się dz.iś zwycię­

sko wcielać w życie. 
Znaczna część nieufn~cl międey 

narodami została przezwyciężona, 
osiągnięto postęp w dz:i.edzinie stwo­
rzeńia bez,pieczeństwa europejskiego, 
w sprawie rozwiązani.a problemu 
niemiecJCiego, rozbrojeni.a, jak rów­
nież nawiązania kontaktów między 
Wschodem i Zachodem.. 

Konferencja genewska ut.orowała 
drogę do dalszych owocnych roko­
wań i do rozwiązanie. pilnych prob­
lemów międzynarodowych środkami 
pokojowymi. Narody winny c;.iwać 
obecnie nad tym, aby d~tywy 
konferencji zostały 2lreaillrowane. 

Dyrektywy genewskie postanawła­
lą. że ministrowie Spraw Zagranicz­
nych czterech mocarstw powinni 
prz,estudiować środki, które przy. 
czynić się mogą do ositatecznego po­
łożenia kresu zimnej wojnie i stwo­
rzenia atmosfery zaufani.a w świe­
cie. Jest to w rzeczywistości wielki 
krok naiprzód na drodze do pokojo• 
wego współistnienia nar<idów. 

Decyzje te stwarwją możliwoś4 
1ta}ego rozsze=ia współpracy· 
między narodami. Skoro cztl!'l"Y 
wielkie mpcarstwa zdołały dojść do 
iiorozumienla w tak doniosłej spra­
wie, mogliby również Niemcy osią­
gnąć porozumienie w eprawle mie­
sien.i.a bariet" dzielących kraj, (Okla.­
ski). 
Złożone przez towarr:y!lza Buł1an!­

na w Genewie konstruktywne pro­
pozycje stworzenia w dwóch eta­
pach systemu bezpieczeństwa zbio­
rowego oraz zawarcia układu mię­
dzy istniejącymi w Europie ugrupo­
,. aniami państw w sprawie wzaje­
mnego vvyrzeczenia się stosowania 
&iły i rozwiązywania spornych pro­
blemów w drodze pokojowej - Sił 
propozycjami wypływającym! logi­
cznie z obecnej sytu.acii międzyna­
rodowej. 

Propozycje te miierz.aJą do stwo­
rzenia zaufani.a między państwami i 
do rozwiązania wszystkich spornych 
problemów w drodze rt>Jcowań po­
kojowych. Przy dobrej woli wszyst­
kich uczestników układu propozycje 
te mogą doprowadzić do stworzenia 
systemu bezpieczeństwa zbioroW€go 
w Europie, który • wszystkim pań­
stwom europejskim zapewniłby po­
kój i bezpieczeństwo. Dzlękl temu 
mogłyby się również wreszcie ziścić 
nadzieje Niemców na pokojowe roz­
wiązanie ich problemu narodowego. 

Naród niemiecki, który od dziesię­
ciu lat znajduje się w centrum u­
wagi polityki międzynarodowej, któ­
ry wciąż jeszcze jest podzielony na 
dwie części i z którym nie zawarto 
jeszcze dotychcz;is traktatu p0kojo­
wego, jest szczególnie zainteresowa­
ny w bezpieczeństwie narodów i po­
koju. Niemiecka ziemia nigdy n"ie 
powinna stać się bazą wypadową 
nowej agresji, nowej wojny. (Okla.­
sktl. 

Zaml.alI" mocarstw zachodnich 
wciągnięda zjednoczonych Niemiec 
do bloku atlantyckiego Jest dla nas 
.całkowicie i na zawsze nie do przy­
jęcia i będzie przez nas odrzucony, 
(Dlugotrwa!e o/\lask!). Jedyną real­
ną droaą do zjednoczenia Niemiec 
są w&pólne WYS<iłki czterech mo­
carstw. Jedn.ikże bez wsp61udziatu 
narodu niemieckiego droga ta nie 
będzie skuteczna. (Oklaski). Dotyczy 
to również stolicy Niemiec - Bttr­
l!na. 

Odprężenie, zaufanie t W?Ja.lemne 
zrozumienie mogłyby się przyczynić 
do stworzenia systemu bezpieczeń­
stwa zbiorowego w Europie, w ra­
mach którego w.alazłyby się na ró­
wnych prawa<:h obie części Niemiec, 
"' następnie - z.jednoczone Njemcy. 
Jednakże zaufanie I odprężenie nie 
11ą możliwe, jeśli w jednej części 
Niemiec - w Niemci.ech zachodnich 
prowadzi się politykę remilitaryzacji 
i zbrojeń, jeśli b. generałowie fa-

szystowscy l maitnaci przemysłu do­
chodzą tam do władzy i wyciągają 
rękę po zdobycze pierwszego nie­
mieckiego państwa robotniczo -
chłopskiego - Niemieckiej Repu­
bliki Demokratycznej. Dlatego też 
główną przeszkodą na drodze do 
zjednoczeni.a była, jest i pozostanie 
remilitaryzacja Niemiec zachodnich. 
Interesy niemie<:kle wymagają sta­
nowczo polo~enia kresu remil!tary­
z;acji Niemiec zachodnich i osiąiiuię­
cia porozumienia między obu czę­
ści.ami NJemiec w &prawie zjedno­
czenia na zasadach pokojowych i 
demokratycznych. 
Rząd Niemieckiej Republik! De­

mokratycznej, który od dłuższego 
czasu konsekwentnie działa na rzecz 
tego p<nozumienla J zbliźenia mic;­
dzy Niemcami na wsrhodzie i za­
chodzie, oświadcza ponownie: 

Niesposób wi~cznie przeszk11d1.ać 
wzajemnemu porozumieniu między 
Niemcami. W Niemczech zachodnich 
rośnie świadomość konieczności pod­
jęcia rokowań z Niemiecką Republi­
ką Demokratyczną, aby przyczynić 
siię do sto;m!owego zbliżenia między 
obu częściami Niemiec. Rośnie w 
Niemczech zachodnich liczba Judzi, 
którzy pragną szybszego wzajemne­
go porozumienia z ich braćmi w 
NRD w sprawie utworzenia suwe­
rennego państwa niemieckiego za­
miast pogłębiania podzialu naszej 
ojczyzny przez włączenie Niemiec 
zachodnich do jednostronnego bloku 
militarnego. (Okta.~ki). 

Fundamenty pod takie nowe Niem­
cy z.osialy założone przez Niemiecką 
Republikę Demokratyczną, albo­
wiem podstawowe zasady naszej po­
lityki pokoju i demokracji wsk;izu­
ją drogę ku szczęśliwej przysz!ośoi 
całego narodu niemieckiego. Niem­
cy z obu części kraju winni wresz­
cie zasiąść przy jednym stole: Po­
winni oni osiągnąć porozumienie 1 
możliwie najszybciej uczynić pierw­
sze kroki w kierunku zjednoczenia 
na drodze pokojowej i demokratycz­
nej, drodze do zjednoczenia. 

Adenauerowska polityka zbrojeń, 
uporczywe kroczenie drogą układów 
paryskich uniemożliwiły natychmia­
stowe rozwiązanie problemu nie­
mieckiego w Genewie. Niemniej je­
dnak polityk.a pokoju i wzajemnego 
zro2.1.1mienia w Genewie była wiel­
kim krokiem naprzód na drodze do 
roo:wią.zania problemu niemieckiego. 

Zjednoczenie Niemlec jest przede 
wszystkim sprawą samego narodu 
niemieckiego. Jest to jego prawo i 
jego obowiązek. (Oklaski). Nikt nie 
może kwestionować tego naszego 
prawa, nikt nie może zwolnić nas 
od tegil obowiązku. Dla na.rodu n:e­
mieckiego jest dziś nie cierpiącą 
twłoki koniecznością uczynienie 
wszystkiego, aby skorzystać z da­
nych nam w Genewie szans ! przy­
czynić się do pomyślnego rozwiąza­
ni.a problemu niemieckiego. gdy 
1prawa ta będzie rozpatrywana w 
październiku na konferencji minl­
&trów Spraw Zagranicznych. 

Naród niemiecki powmien o­
świadczyć politykom w Bonn, którzy 
również po konferencji genewskiej 
zamierzają wbrew woli narodu kon­
tynuować realizację swych planów 
7.brojeniowych: Trzeba położyć kres 
remilitaryzacji i zbrojeniom. Naro­
dowi niemieckiemu może obecnie 
przynieść korzyść jedynie wzajemne 
porozumienie i rokowania. (Huczne 
okla!ki). Nie ulega wątpliwości, że 

osiągnięte obecnie w Genewie rm­
ładowcinie napięcia międzyna,rodo­
wego, gotowość czterech mocarstw 
do wzajemnego porozumienia i osią­
gnięte tym samym, jak nigdy przed­
tem. złagodzenie napięcia międzyna­
rodowego sprzyj;iją zbliżeniu obu 
części Niemiec i stwarzają pomyślne 
przesłanki dla zjednoczenia Niemiec 
na zasadach poko.lowych i demokr.a. 
tycznych. Nikt nie powinien odrzu­
cać tych sums. Ten, kto obecnie mi­
mo wszystko przeszkadza osiągnięciu 
wzajemnego zrozumienia między 
Niemcami, powinien być 1 będzie 
usunięty. (Huczne oklaski). 

Czy istnieje w Niemczech siła, 
która mogłaby naszą słuszną sp,awę 
doprowadzić do zwyci<:stw<i? . Tak, 
istnieje taka siła. Jest dość sił de­
mokratycznycb i postępowych w 
Niemczech zachodnich, które prze­
zwyciężając sztucznie stworzone ba­
r'.ery i ograniczenia, są ożywione 
pragnieniem osiągnięci.a wzajemnego 
zt•o11umieni<I między NiemcamL Prze­
de wszystkim Niemcy ·mają silną 
klasę robotniczą. (Huczne oklaslti). 

Zwracamy i;.ię z apelem do klasy 
robotniczej Niemiec zachodni<'h: 
Zjednoczcie się, bracia! Chodzi o na­
szą ojczyznę. Walczmy razem. Na­
rlejcizie czas, gdy w Niemczech za­
chodnich zespolą się w jedności 
dmałania robotnicy - socjaldemo­
kraci, komuniści i bezpartyjni, człon­
kowie związków zawodowych t or­
gani.zia<:ii chrześcijańskich, gdy zje- . 
dnoczą się przeciwko magnatom 
przemysłowym i milita·rystom, prze­
ciwko wyzyskowi i nędzy, przeciw­
ko remilitaryzacji i niebezpieczeń­
stwu wojny. 

Jeśli tak uczynimy, to będziemy 
nieiwycii:żeni. Wówczas porozumie­
nie między Niemcami st.anie się fa­
ktom, nastąpi zjednoczenie naszej 
ojczyzny w drodze pokojowej t de­
mokratycznej. 

ZSRR będ~ie konsekwentnie bronić polityki 
zmierzającej do zjednoczen~a Niemiec 

Z przemówienia N. S. Chruszczowa 
Drodzy Towarzysze i Przyjaciele! 
Niech mi wolno będzie w imi•miu 

Komitetu Centralnego Komunistycz­
nej Partii .Związku Radzieckiego, 
Rządu R<idzieckiego i Prezydium Ra­
dy Najwyższej ZSF!R i w imieniu 
cal.ego narodu radzieckiego przeka­
zać serdeczne i przyjazne pozdro­
wiei1ia mieszkańcom Berlina i ma­
som pracującym Niemieckiej Repu­
bliki Demokratycznej. (Huczne okla­
ski). 
Przybyliśmy do Berlina :z. Gene­

wy, itdiie, jak wiadomo, odbyła slę 
konferencja szefów rządów czterech 
mocarstw. 

Na konferencji genewskiej szefo­
wie i;ządów czterech mocar„tw za­
równo na posiedzeniach oficj<1lnych, 
jak i w czas.ie spotkań nieoficjal­
nych nawiąu.li osobisty kontakt i 
dol10naii wym.lany poglądów w naj­
ważniejszych problemach sytuacji 
międzynarodowej. Z zadowoleniem 
można stwierdzić, że istotną cechą 
tej konferencji był duch współpra­
cy i wzajemnego zrooumienia. 

Konferencja genewska dowiodła 
iż szefowie rządów USA, Anglii i 
Francji ujawnili wolę współpracy, 
dążąc wraz z nami do znalezienia 
dróg, które umożliwiłyby powzięcie 
uzgodnionych decyzji. 
Jesteśmy zdania, że konferencja 

genewska ma historyczne znaczenie. 
Jeśli się uwi.ględ.ti, że w. konferen­
cji tej wzięli udział przedstawiciele 
krajów o różnym ustroju społecz­
nym i państwowym, te musimy tym 
bai·dziej uznać, że osiągnięte zostały 
znaczne, pozytywne rezultaty. 
Naieży mieć nadzieję, że pozytyw­

ne wyniki spotkania szefów rządów 
ujawnią się w przyszłości w jeszczę 
większym stopniu, 

Szefowie rządów czterech mo­
carstw zgodnie postanowili - w o­
parciu o osiągnięte porozumier.ie co 
do ogólnych zasad - kontynuować 
rokowania w doniosłych problemach 
międzynarodowych, by znależć spo­
soby ich konkretnego rozwią~nia. 
Postanowili oni zgodnie zwołać w 
paźdtierniku w Genewie konferen­
cję ministrów spraw zagranicznych 
czterech mocarstw i opracowali dla 
tej konferencji odpowiednie dyrek­
tywy. Jak wam wiadomo z opubli­
kowanych dokumentów, na konfe­
rencji ministrów spraw zagranicz­
nych rozpatrywana będzie nadal 
sprawa zapewnienia bezpie<:zeństwa 
europejskiego i kwestia niemiecka, 
zagadnienia rozbrojenia oraz rozsze­
rzenia kontaktów między Wschodem 
I Zachodem. 

Mamy nadzieję, że na konferencji 
ministrów spraw zagranicznych po­
czyniony zostanie dalszy krok w 
kierunku uregulowani& nJe rozwiąza­
nych problemów międzynarodo­

wyC'h, Wychodz.imy przy tym t za­
lożenla, że w czasie rokowań muszą 
być uwzględniont- interesy zarówno 
jednej, i•k i drugiej strony. 

Na konferencji genewskiej doko­
nano wymio.ny poglądów w tak 
ważnej sprawie, jak lf,westia nie­
miecka. Doskonale rozumiemy, ie 
sprawa ta najgłębiej interesuje 
przede wszystkim naród niemiecki. 
Jeśli chodzi " Związek Radziecki, to 
dąży on konsekwentnie i rzetelnie 
do rozwiązania problemu niemiec­
kiego w interesie pokoju i bezpie­
czeństwa narodów. 

Na jakiej drodze może być roz:. 
wiązana kwestia niemiecka? 

Istnieją dwie drogi. Pierwsza dro­
aa, ktorą zaproponowały mocarstwa 
zachodnie, jest drogą r.emili taryza­
cii Niemiec; prowadzi ona jednak 
do wskrzeszenia soldateski niemiec­
kiej. Jest rzeczą zrozumiałą, że dro­
ga ta jest pełna niebezpiecznych na­
stępstw dla narodów Europy, a 
zwłaszcza dla samego narodu nie­
mieckiego. 

Istn,ieje jednak również Inna, 
słuszna droga rozwiązania proble­
mu niemieckiego, której rząd ZSRR 
bronił i broni. Jest to droga zjednn. 
czenia Niemiec jako jed'lolitego, po­
kojowego i demokntycznego pai'l­
slwa, które nie będzie gro?.bą di& 
innych narodów, lecz wraz z innymi 
państwami europejskimi wniesil' 
swój wkład do zapewnienia bezpie­
czeństwa zbioroweio w Europie 1 
zbuduje swe wlasne pokojowe l 
wolne życie. (Huczne oklaski). 
Rząd radziecki był i jest zwolen­

nikiem zjednoczenia Niemiec zgod­
nie z interesami narodu niemieckie­
go, z interesami bezpieczeństwa w 
Europie. (Huczne ok;aski). 

W Genewie otwarcie oświ<:dczy­
liśmy, iż z uwagi na to, że na tere­
nJe Niemiec powGtaly dwa pi;l1\stwa 
o różnym ustroju si;>ołecznym I go­
spodai.'czym oraz że Niemcy zachod­
nie uczestniczą w pakcie północno­
atlantyckim i w unii zachodnio-eu­
ropejskiej, rozwią~anie problemu 
niemieckiego jest spraw<1 trudną. 

Rozwiązanie tej sprawy w obecnych 
warunkach wymaga dużycti i po­
ważnych wysiłków zarówno ze stro­
ny wielkich mocarstw, .iak I w szc~~­
gólności ze strony narodu niemiec­
kiego w obu częściach Niemiec. 

Najlepszą jednak rzeczą będzie, Je­
m kweo;tię niemiecką l'OZWiążą 5a• 
mi Niemcy, którzy niewątpliwie 

mogą wybrać słuszną drogę rozwo­
ju Ni~mlec. (Huczne oklaski). 

Nie motna pomijać faktu, ~ o­
becnie w Europie ukształtowały' się 
nowe warunki i że szukając sposo­
bu zjednoczenia Niemiec musimy 
w~runki te uwzględniać. Czyż nie 
jest jasne, że mechanicllne zjedno­
czenie obu części Niemiec, któr• 
rozwijają się w różnych kierun­
kach, jest rzeczą nierealną? W o­
obecnej sytuacji jedyną drogą wio­
dącą do zjednoczenia Niemiec jest 
utwQrzenie systemu bezpieczeństwQ 

zbiorowego w Europie oraz z:acie­
§nienie i rozwój slc>sunków gospo­
darczych i politycznych między obu 
c"ęściami Niemiec. 

Kwcsliii niemieckiej nie można 
rozwiązać kosztem int-0resów Nie­
mieckiej Republiki Demokratycznej. 
(Dlugo nie milknące oklaski) . .Teateś­
my przekonani, ie maiy pracujące 
Niemie<:klej Republiki Demokratycz­
nej nie zaakceptowałyby stanowi­
ska, które uwzględniałoby jedynie 
interesy ugrupowania państw za­
chodnich z uszczerbkiem dla intere­
sów Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej. Czyż Niemiecka Repu­
blika Demokratyczna może zgodzić 
się ~ia to, że zostanie włączona do 
paktu północno - atlantyckiego i u­
nii zachodnia _ europejskiE'j oraz że 
na jej barki zrzucore wstanie brze­
mlę wyścigu zbrojeń? Czyż masy 
pracujące Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej mogą się zgod7-ić 

na likwidację wszystkich swych 
zdobyczy politycznych l socjalnych, 
na likwidację wszystkich demokra­
tycznych reform? Jesteśmy przeko­
nani, że masy pracujące Niemiec­
kiej Republiki Demokratycznej ni­
gdy nie zgodzą się na to, by kro­
czyć taką dro!'ą. (Długo nie mi!knqce 
oklaski). 

Nie wątpimy również, że przytła­
czająca większość ludności Niemiec 
zachodnich nie ap1 obuje polityki 
remilitaryzacji i wyścigu zbrojeń, 

z<lając sobie doskonale sprawi: z 
wszystkich ciężkich następstw ta­
kiej polityki. 
Ważne znaczenie dla zjednoczenia 

Niemiec może mieć zbliżenie między 
Niemiecką Republiką Demokratycz­
ną i Niemiecką Republiką Federal­
ną. Oba te państwa mogłyby w inte­
resie całego narodu niemieckiego 
nawiązać szeroką współpracę we 
wszystkich dziedzinach życia we­
wnętrzno - niemieckiego, co nie-wąt­
pliwie ułatwiłoby rozwią~nie prob­
lemu zjednoczenia Niemiec. 

Towarzysze! Rząd radziecki bę­
dzie nadal wytrwale I konsekwent­
nie bronić polityki, zmierzająceJ do 
zjednoczenia Niemiec w interesie 
Eamego narod1; niemieckiego. (Okla­
ski). Rząd radziecki sprzyjać będ.zie 
tomu, aby wielki naród niemiecki 
mógł stworzyć jednolite, demokra­
tyczne, suwerenne państwo, które 
z.ujmie godne miejsce w rodzinie 
miłujących pokój narodów. (Dlu110 
flie milknące oklaski). 

'Z dużym zadowoleniem stwlercfaa­
my, że między Niemiecką Republi­
ką Demokratyczną a Związkiem Ra­
dzieckim rozwijają się l krzepną jak 
najbardziej przyjazne stosunki Wy­
ra7.amy elębokie przekonanie, ż• 
stosunki te będą się nadal rozwijaly 
i umacniały na zasadzie równou;:>ra­
wnieni.a, wzajemnego nacunku 1 
nieimierencji w sprawy wewnętrz­
ne. 

Jak wiadomo, Związek Radziecki 
pragnąłby nawiązaniQ normalnych 
stosunków dYl)lomatycznych, han­
dlowych i kulturalnych z Niemiecką 
Rct-ubliką Federalną. Nawią7..anie 
takich stosunków stworzyłoby pod­
stawę do współpracy między Związ­
kiem Radzieckim a Niemcami za­
chodnimi I byłoby tym &amym wa­
żnym wkładem do sprawy przywi-ó. 
cenia jedności Niemiec, (OkLa.ski). 

N.i konferencii genewskiej dele­
gacja radziecka Podkreśliła do11iosle 
znaczenie uregulowani.a takich pro­
blemów, ja!~ sprawa Taiwanu, przy­
wr6cenia słusznych 1>raw Chińsk;ej 
Republiki Ludowej w ONZ oraz in­
nych nie rozwiązanych problemów 
Ąlji I Dalekiego Wschodu. Nieste­
ty, pod tym względem ograniczono 
się do nieoficjaJn~j wymiany poglą­
dnw w poszczególnych sprawach. 
Tymcza;;em wspomniane problemy 
sl<•J.ą się coraz ba.rdziej palące i WY• 
n~agają rozwiązania. Im szybciej l:O• 
s!M1~ą one rozwiązane, tym lep:ej. 

Towarzysze! Masy pracujące l':'.e-
11'.leckiej Republiki Demokratycznej, 
ZJednoczone we froncie Narodowym 
którego silą przewodnią jest Nie·' 
miecka Socjali.styczna Partia Jedno­
ści, osiąJllęly poważne sukcesy na 
drodze budowy noweio. demokra­
tycznego życia. 

W imieniu Komitetu Centralnego 
Komuni&tycznej Pat"til Związku Ra­
dzie< kiego, rządu radzieckie"''· Pre­
zydium Rady Najwyinej ZSRR. w 
imio:niu całego narodu radziecki~i:o 
prngne życzyć wam, Drodiy Przyja­
c:PJe nowych· i;ukcesów w w11szej 
two~<iej pracy, w waezef walc~ o 
jCdnC\litc, pokojowe ! demokratvcz­
ne Niemcy. !Huczne, długo nie milk­
nące oklaski). 

Pozdrowienia uczestniliów wiecu dla narodu radzieckie~o 
Uczestnicy wielkieio. "."!ecu Radzieckich - N. A. Bulganin Nprody _7.da,ią sohl<: sprawę, te dl" ilsztv1mla tądań narotlo- Nl<"111c1.et·h zachodnh:h I tym 

w Berlinie.' lttórv odbył się .na i N. S. C~rusz~ow, śl.e n~ro- wszystJ;ie probl_emy . między: wyt•h narodu. niemieckiego 8amym utorował drogę do 110_ 

placu Mai k:,a-Engelsa 26 lip- dom Zw1ą"1:ku Radztccl11ego narodowe mogą 1 1>'1wmny byc musimy dolozyć wszelkich kojowego zjednoczenia Nie­
ca. z o~aZJI pobytu. w NRD ra- se~de_ci1ie• braterskie pozdro- l'Oz~<1iązane w drodw pokojo- starań, aby doprowadzić do mlec. Totci w propozycjach 
dz1eck1ej delegaci! nądowej 1 w1erua. weJ. zbliżenia między obu państwa. zw· k . . -
przesiał! następujące pismu z Przedstawilliele wielkiego, Konfere'ncja irenewska. wy- mi. Jf:st to nasze najważniej- . •ą~ u. Ra~ztcckiego naród 
pozdrowieolami dla narodu miłującego pokój Związku ka.za.la, ie zjednoczenie Nie- sze zadanie. m~mi~ekr widzi wyraz swego 
rndzieckiego. Radzieckiego osiągnęli w Ge· mil'c nie moit być dokonane Pragniemy. aby Niemcv ze dązema do pokojp I hezpie-

„250 tysięcy berlińczyków, newie powa7n;i. sukces w bez aktywneg1• udziału suwe- wschodn j 7.al'hodu zasit>dll cl1!ńAhV~l zbiorowego w Eu-
wśród których są obecni apra'l'-ie poro:r.umienia między rcnncj Ni'!mie<'ki<•j Republiki 1irzy jednym stole, hy usunąć ropie, {Io stwonrnia milują,­
wybitni mężowie stanu Związ- narodami, w sprawie pokoju Oemol1ratyc:meJ orl\1. llcpuhli- iagraża,jące poko,iowi siły ml· cych pokój demokratycznycb 
ku Socjalisty_cznych Repu!>lik w Europie i na calym świecie, ki Federalnej, Dlatcao też lltaryzmu i iJnperla.lizmu w Niemiec", 
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Konferencja prasowa 
.. 

u prezydenta Eisenhowera 
W dnh~ 27 lipca odbyta się w Waszyngtonie konfcr~ncJa prasowi\ w Białym Domu. Pre­

Z!"dent Eu1enbower udzielił na. niej odpow1cdzi na pytania d7Jenn;k11r1,y w sprawi, konfe­
rencji genewskiej i mających się rozpocząć 1 sierpnia. w Szwajcarii rozmów chińsko-ame-
rykańskich na s~czeblu ambasadorów. / 

Rząd ZSRR 
Prezydent Eisenhower stwlcr- i.------------­

dził. że na konferencji szefów ' e· ł k . . ,, 
rządów czterech mocan;tw po- . la a sięga 
ruszona została sprawa ewen- JJ 

przeznacza 
2 mln rubli 

iualnego z.t~i;e~ia wizyt p~zez o konferenc"1i 
przedstaw;c1cli rządu radziec-

na FUNDUSZ OdZ/ 
kiego w Stanach Ziednoczo: genewskiei 
nych t Prtez przedstawtc .eh 
rządu amerykańskiego w Zwią­
zku Radzieckim. Nie wysu!llę­
to jednak w tej sprawie kon­

pemecy dzieciom W " 
Agencja TASS donosi, że 

przedstawiciel ZSRR na XX: 
sesji rady gospoda.r<:zo-spo­
łeCZlUej ONZ P.N.Kumykino­
świadczył 8 bm., 1ż r·ząd ZSRR 
postanowił p:·zeznaczyć na 
fundusz pomocy dzieciom 
przy ONZ w 1955 r. 2 miliony 
rubli. Fundusz ten powstał po 
drugiej wojni~ światowej w 
celu nic3icnia ~omocy dz:ie­
C'iom krajów, które padły o­
fiarą agresji. Wkłady do fun­
dusz.u są dobrowolne. 

Konstruktorzy radzą 
nad problemami 
budowy nowych 

maszyn urządzeń 
(Dokończenie ze str. 1) 

dowy ma~zyn włókienniczych 
wygłosił dyr.:ktO.l' CBT, inży­
nier Ola6ek. 

kretnych propozycji. 
Prezydent podkreślił ponow­

n;e, że konferencja genewska 
stanowi wlclkie osiągnięcie_ 
Dodał on, iż nie chce tw1er­
dztć, że konferencja otworiyła 
nową erę w stosunkach mię­
dzynarodowych, lecz m"mo 
wszystko stanowi ona prawdo­
pod~bnie wstęp do takiej ery. 

Odpowiadajqc na pytonie, ci, is.t• 
nieje niebe1:p.ie<:zeństwo; ie złggodi• 
nie napięcia w stosunkach mh1d1yna„ 

rodowych „uipf Stany Zj~nonone'', 

ll11tnhower lłwierdi.łł, te moi• tall.ie 
niebe1pi1c1er'u:twe i1tnieje, leg: Stany 
Zjed"oc:.i~n• po,,;nnr rowH• 1ocho­
wywać c1ulno.ić. 

Na pytanie, fald mole byt dainy 
przebieg rokowań chińsko·amerykań­

skich I ery moJllwe felł spotkanie mi· 
nistrów Spraw Za.sranicznych USA i 
Chlr\skiej Repub1iki ludowef, P'"e1ydent 

odpowiłidiioł, 1 łe ni• moie powiedzleC: 
nic konkretnego o rozmowach no 
11c:zeblu m1nistrśw. 

\w Izbie Gmin: 

Jak donos.I brytyjskie centralnA hiut9 
informo.tyfne, w zwiqrku z odbywa}ącfł 
się 27 bm. w hbie Gmin debatq no4 
konferencją genewską, w Londynie 10. 

stalc:t opubliko"Ą-ono „biała k1iet110" 10-

wierafąca teksty oświodczeft wJbrpnyc'­
i końcowych złożonych pn:ttz. szefów 
nądó.v no konferencji genew1ki•J ora• 
dyrektywy dla mfnistrów Spraw i11gni­
nlcxnych. 

Przyjęcie 
z okozii li rocznicy 

zawarcia 
rozejmu w Koral 

Delegacja strony koreań­
.0ko~hońskiej w Wojskowej 
Kt>misil Rozejmowej wydal« 
26 bm. przyjęcie z okazji dru­
gie] roo.nicy za wa·rda rozej~ 
mu w Korei. 

Na przyjęciu obecni b:yU 
członkowie kom!sji nadzor­
czej państw neutralnych -
minister Morski (Polska), ge­
nerał Tausz (Czechosłowacja), 
mmister Stuck {Szwajcaria) i 
generał Malling (Szwecja) o­
taz personel komisji. 

Premier Eden Po ref er acle wywiązała się 
ożywiona dyskus3a, w któreJ 
głos zabierało wiele osób. Dys­
kutanci stwierdzah, że dużo 
jest jeszcze braków i niedo­
ciągnięć w samei pracy kon­
struktorów ora.t w pracy za­
kładów wykonuJących proto­
typy manyn, Braki te, to nie­
właściwe planowanie, niedo­
trzymywanie terminów wyko­
nania, nieusuwanie błędów 
powstałych w prototypie da­
nej maszyny Itp. Poważną bo­
lączką, która w duże.i mierze 
ciąży na pracy konstruktorów, 
jest brak powiązania 1 współ­
pracy z Instytutami. 

o konferencji genewskiej 
W dniu 27 lipca premier W ielkleJ Brytanii Anthony Eden 

za.początkowa! w Izbie Gmin debatę nad polityką zagranicz· 
ną rządu, wyirłasza.!ąc przemówienie na temat przeblesu 
obrad ! wyników konferenc)i genewskiej. 

Premier Eden zakomuniko- będą mogli w październiku br. 
wal Izbie, że pi·zewodniczący przystąpi<: do omawiania na). 
Rady Ministrów ZSRR N. A. ważniejszycll problernow po­
Bulganin i członek Prezydium litycznych. 

• • 

Rady Najwyższej ZSRR N. S. Zdamem rządu bryty)skiego, 
Chruszczow przyjęli jego za- najważniejszym problemem 
proszenie do odwiedzenia wymagającym obecnie roz­
W!e!k'iej Brytanii wiosną przy- strzygnięcla jest problem nie­
szłeg<' roku. miecki, gdyż dopóki Niemcy 

W dniu wczorajszym w Za· Członkowie Izby powi_tal!, są podzielone, „nie może być 
kładach A-11 odbyła się nara- hucznymi oklaskami powy~ze ani wz.ajemnego zaufania, ani 
de 22 przed,tawiciell biur słowa premiera Edena. rze<:zywlstego bezpieczeństwa 
konstrukcyjnych z zakładów Mówiąc o swych osobistych europejskiego". Mocarstwa za­
przemy•lu maszynowego, gór- wrażeniach z konferencil ge- chodnic - nowiedzi.al premier 
nlczego, elektrotechnicznego. newskiej premier Eden stwier- Eden - stoją na stanowisku„„ 
Radzono nad sposobami uru- dz!\ m. 1n.: że zjednoC'tone N\emcy będ:\ 
chomienia produkdl nowych . - Wydaje ml się, że ztago-- ml.aly prawo same zadecydo­
typów aparatów elektrycz. I dzillśmy napięcie w st06un- wać, czy pozostaną czy nie w 
nych, maszyn I urządzeń Sie- kach międzynarodowych l bloku pólnoeno-atlantyckim, 
roko omówiono trudności, ta• slworiyliśmy warunki, w któ- Mocan\wa iachodnle nie u"·a­
kie napotykal" biura kon- rych minl•trowle Spraw Za- ł•J4, te ifednocrooe Nle111cy mu. 

.., , • u~ 111łeteć do leqo bloku. W. kat· 
strukcYJne. gramcznych czterech mocarstw dy111 r;izle nalety stworzyć srweran-

--------------------------~ cię. te tlednocione Nlemcv alfl bfl-
1 di\ zagratalv ani Zwl,ikowl Ra-

PREMIER NEHRU: 

Goa musi stać się· częścią Indii 
DELIU, 27. 7. 

Dnia 26 bm. w Izbie tulowe.I parlamentu Indii toezyla się 
dyskusja nad sprawą Goa. Pn:ewodnicz~y międzypartyjne­
go p&rlamentarnego komitetu walki o przyłączenie Goa do 
Indii, Sunda.ram domagał się, aby rząd hinduski zerwał sto­
sunki handlowe z Porinp.""· Domacał się on również, ~by 
Ma.ryna.rlta. Indii ~rganlzowałr. nadzór w celu polożenia 
kresu dostawom broni port)lgalsklej do Goa. Deputowany 
Goflala.n {komunista) zaźą,dał blokady ekonomicznej wobec 
Goa.. 

W sorawłe 

stosunków 

radzieckl-iaool\skich 

Oświadczenie 
Ha toja my 

IDeput,wanl z ramienia par­
tii kongresowej poparli polity­
kę rządu w sprawie Goa. 

Premier Nehru oświadczył, 
iż w obecnych warunkach pa­
nowanie władz portugalskich 
w Goa stanowi ingerencję w 
sprawy Indii. Indie - powie­
dział Nehru - nie z.amierz;a­
ją tolerować obcych baz wy­
padowych na swoim teryto­
dum. Goa jest punktem opo­
ru Portugalii, która związana 
jest soju~zami z innymi mo­
ca.rstwami. Dlatego tei Goa 
stanowi również: bazę wypa­
dową grupy obcych mocarstw. 

Nehru wskazaJ, że kroki 
podjęte przez rząd wobec Goa 
są skuteczne I będą coraz bar­
dziej skuteczne. Goa - pod­
kreślił Nehru - mll5'i się stać 
częścią Indi.I. · 

d1.iecklemu, ani Innym JlUstwom 
europejskim. 

Premier Eden zaznaczył, ie 
rząd brytyjski gotów jest roz­
wa:i;yć propozycję ZSRR w 
sprawie stworzeni.a system11 
bezpieczeństw.a, do którego 
należałyby wszystkie kraje 
Europy i USA, ale dodał, że · 
jego zdaniem ualeiałoby za­
cząć od stworienia system11 
obejmującego mniejszą liczbt;: 
krajów. 

Mimo trudności, jakie wyła-. 
niają się w związku z proble~ 
mem zjednoczenia Niemi~ i 
zapewnieniem bezpieczeństwa 
Europy - powiedz:iał premier 
l;:den - musimy nadał posw­
kiwać roz:wiązania tych p1·0-
blemów. Z cz.asem, jeśli tylko 
klimat stosunków międ1.ynaro­
dowych pozostanie taki, j•ki 
'jest obecnie po konferencji ge­
newskiej, zdołamy niewątpli­
wie problemy te rozstrzygnąć. 

Premier Eden wyrazil po­
gląd, że z czasem będzie także 
pomyślnie rozwiązane zagad­
nJenJe sytuacji na Dalekim 
Wschodzie. 
Mówllłc o rozszerzeniu konlak­

lów - miedzy Wschodem a Zacilo· 
dem premier lideu stwierdził, t• 
rząd brytyjski przywlązufe duta 
warro do współpracy naukowef i 
kulturalne! ze wuvstkiml krajami. 
Rząd bryły Iski praqule. aby mię• 
dzv Związkiem Radzieckim a ~ra­
fami tachodnlmt rozwinęła si~ O• 
żywiona wymiana delegacfl uczo­
nych. studentów I dziennikarzy 
oraz abv ruch turystyczny lllid 
większe mtt!llwoścl rozwoju. 

S~tuacja w Indonezji 

Jak donoszą z Tokio, pre­
mier Japonii Hatojama o­
świadczył 26 bm. na posiedze­
niu komisji spraw zagranicz­
nych parlamentu Japońskiego, 

że będzie się starał doprowa­
dzić do końc&l sprawę norma­
lizacji stosunków ~iędzy Ja­
ponią a zw1ązk1em Radzie· 
ckim. Mówiąc o odbywają­

cych się w Londynie rokowa­
niach radziecko-Japońskich, 

Ha to jama pudk reślil, że obie 
!trony „prowadzą rokowania 
na zasadach wzajemnego po-

Jak donosi prasa. indonezyjska, wiceprezydent tndonezjl 
~latt11 kontynuu~e konsultacje z przedstawicielami parili po­
htycznycb w związku z tworzeniem nowego rządu. 

. uwerenn · · 1 Dzienniki Indonezyjskie za-
sz:anowania.. s · osc1 mieszczają najbardziej .sprzecz-
nieingerencJI w swe sprawy ne wiadomości na temat .skła­
wewnętrzne". I du ocobowego i progr.łrnll 

przyszłego gabinetu. Tak np. 
prawicowa partia „Masjumi'• 
domaga się utworzenia gabine„ 
tu z wiceprezydentem Indone-< 

-------------------------zji Hatta na czele. Partia ta. 

Tragiczny wypadek 
na statku·bazie „Fryderyk Chopin" 

W czule prac zaladQwczycb \V lado\vnl nr 1 statku-bazy 
„Fryderyk Chopin" - przeby wająccgo na Morzu Północ• 
nym miał miejsce tragiczny w ypadck, 

Wskutek nieostroi;ności dżw1- w celu leczenia. W drodie Ta· 
gowego przy manewrowaniu deusz; WoJtcz.ak zmaxl na sku­
beczlq1mi z rybą dwaj człon- tek odniesionych obraien. Jak 
kowie załogi: Tadeusz N1erz- wynika z depesz radiowych, 
w;cki i Tadeua;z. Wojtczuk: ule- życiu drugiego z członków za­
gli ciężkim obrażeniom. Kie- logi nie zagraża niebezpiei!zeń­
rownictwo flotylli d:ilekomor- stwo. 
skiej natychmiast po wypauku Zwlokl zmarłego tragicznie 
odesłało obu członków i.alogi Tadeusza Wojtczaka znajdują 
superkutrem „Gdy 233" do się w drodze do kfaju na po­
angie!sk'ieito. mi;ista Hehruldale, kładzie t.i:awlera „Rudawa'.'• 

sprzeciwia s·ię nawet ewen„ 
tuaJnemu wejściu byłych mi„ 
nistrów rządu Sastroamidjojo 
w skład nowego gabinetu. 

Dnia 26 bm. wiceprezydent 
Hatia przyjął m. in. także 

przywódców partii komunisty„ 
cznej Aidita, Lukmana l Sa• 
kirmana. Po tej rozmowie kie„ 
rownictwo KP Indonezji do­
żyło oświadczenie precyz:iją<'e 
stanowisko partii w spnwie 
chai·akteru przyszłego rządu. 

Oświadczeni• slwierdta, łe partia 
komunlstyana pragnie, aby now, nqd 
lostal • •łwon:ony tgodni• t aoscrdaml 
parlamentarnymi, Oi.wiadeaenMI dema­
ga się obrony demolcratycinych praw 
narodu lndone1jl1 w1moienlo walki 
pneciw bandom tenorystycznym, o cał· 
kowitq nl•1awl1łośt kraju o ro1wOj oo­
spodorki narodowej i likwidacj• pu„ 
wagi kapitału 109ronlc1n.1101 
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Uwaga: 
-nzIECI! 

Wio~ną br. Centralha RRda 
l!:wiązków Zawodowych oglo­
•iia konkurs czytelniczy dla 
załóg wszystkich zakladów 
pracy. Mimo iż konkurs trwa 
bez mała od trzech miesięcy, 
są jeszcze na terenie woj. 
łódzkiego l Lodzi biblioteki 
układowe, które słabo mobi· 
lizują załogi do uczestnictwa 
w tym konkursie. A konkurs 
jest interesujący. Jego uczest­
nicy są zobowiązani przeczy­
tać po osiem książek i wypo· 
wiedzieć się na ich temat. Po­
z.vcji konkursowych jest kH­
kas,;,t. Obejmują one zarówno 
książki z zakresu literatury 
wspólcze1mej pol~kieJ i radzie­
i;ldej oraz krajów demokrac.1! 
ludowej, jak i dziela przodu­
j11cych postępowych pisarzy 
Zachorlu. 

Zaniedbaliśmy • 
wazną sprawę 

Wtedy dowiedziałam si~ cze· 
goś, co mn<1 głęboko wHrzą­
snęlo. Moja rozmówcryni po­
wiedziała mi, że jej sześcio· 
letn:a córka jest chora na an­
g:nę, wywiązało >'.ę ropne za· 
palenie migdałów, dziecko ma 

Nie, tego rzeczywiście nle 
chciałam. Trudno jedna·k po• 
godzić się z ogłupianiem na­
wet pięcioletniego dziecka. Za 
dwa lata mały pójdz\e do 
szkoły i tu w w'.eku lat sied­
miu stanie przed trudną al· 
ternatywą - kto ma rację: 
dobra, kochaqa babc 'a czy 
„pani nauczyciel~a". W w'.e• 
ku lat siedmiu trudno o roz­
strzyganie kwestii światopo­
glądowych, dużo łatwiej przy­
stoS-Ować się do mówienla l 
myślenia jednego w szkole, a 
drugiego w domu, żeby nie 
martwić babci i nie narazić 
się „pani". Czy ·to wpłynie do• 
brze na formującą s:ę p&ychi· 
kę i charakter dziecka - na· 
leży wątpić. 

Biorący udzial w konkursie 
114 obowiązani do uczestnicze­
nia w dyskusjach nad książką, 
organizowanych przez świetli-
ce 7.akladowe bądź DMR. 
Wszystkich wyróżnionych 
uczestników konkursu ocze­
kt/ją nagrod~ w postaci dy­
plomów I książek. Przyznawać 
je będą zakładowe komisje 
konkursowe. 

W konkurs!P uczestniczą nie 
tylko czytelnicy, ale I jego 
organizatorzy na terenie za­
kładów pracy: członkowie ko­
misji kulturalnO-ośwlatowych, 
red bibliotecznych, biblioteka­
rze itp„ którzy najszerzej 
spopularyzują konkur~ i PO· 
zyskają dla niego najwięcej 
1.·c7ei;ln\ków. 

NagrnczenJ zostaną również 
el, którzy rozwiną szeroką 
prnp;;gandę czytelnictwa przez 
organizowanie wieczorów dys­
k:u.:vjnych nad przeczytanymi 
książkami I zastosują bogate 
torm:v propagandy poglądowej 
ezytelnlctwa. 

Konkurs przyczynić się me 
t\o upowszechnienia czytelni­
ctwa wjród członków z.wlązków 
~Awodowych, ma zwiękS11.yć 
liczbę stałych czytelników w 
bibliotekach, wytworzyć at­
mosferę wspóltycia z kslązką 
wśr6d tych, którzy dotychczas 
•labo się nią interesowali. 
Z tych względów wm1en on 
objąć iak największą liczbę 
uc7estnlków. Niestety, ~·ie/u 
jcs7C·ze bibliotekarzy oraz 
pt7edstawicieli aktywu kultu­
ralnego zakładów pracy nie do· 
cenia jego maczenia, nie dba 
o to, by z.achęcić robotników 
do ucze$tnictwa w konkursie. 
Piękne osiągnięcia ma w ur 
dzi w tej mierze Miejskie 
l'n.edsfęb lorstwo Komunika­
cyjne, gdzie w każdej zajezdni 
co konkursu zgłosiło się po 
kilkaset osób. Wyrótnie się 
także osiągnięciarnl w tym za­
kresie biblioteka Wojew6dz­
kieito Domu Kultury. Ale jak 
wiadomo, jedna jaskółka nie 
czyni wiosny, Większość łódz· 
kich zakładów pracy ma do­
t~chczas w tej mierze wyniki 
niedostateczne. 

Nie tyllto w l..odzf, ale I na 
terenie woj. łódzkiego notuje­
my brak dostateczne~o za i n­
teresowa nla się sprawą kon· 
kursu czytelniczego. Np. w 
t11k dużych zakładach, jak 
TZWS do dzisiejszego dnia bi· 
blioteka nie dysponuje ln­
etrukcjami, konkursowymi 
Jfiszami propagandowym\ itµ. 

Konkurs czytelniczy CRZZ 
ma być zakończony w dniu l 
listopada br. Uzyskane do­
tychczas. wyniki są jeszcze 
niedostateczne, czas więc -
aby zwiększyć pokaźnie llcz­
bę jego uczestników, Wyma­
gać to będzie nasilenia pracy 
propagandowo - uświadamia· 
jącej ze strony bibliotekarzy 
oraz aktywu kulturalnego za­
kładów pracy. Ale wiadomo, 
te bez pracy nie ma kołaczy. 
Ludzi trzeba zachęcić do czy· 
tania, a iody książka znajdzie 
się w Ich ręku, szybko z nłą 
-zawiążą przyjaźń, K 

Z dużą uwagą ~ledzę prze­
bięg narady, toczącej iię 

na lanrnch „Głosu Robotnicze­
go". Zabierając głos \v dysku­
sji chcialbym powiedzieć o ta­
kim odcinku prncy, na który 
większość gromadzkich or11:a­
nizacji partyinych nie zwraca· 
la prawie uwagi. Myślę o pra· 
cy kulluralno-oświatowej. 

Wiem z wtasnego doświad· 
czenia, ie jest to dziedzina 
p.racy nie docenianA 7,arówno 
przez gromadzkie rady nam· 
dowe, jak i przez organizacje 
partyjne na wsi. Swladcctwem 
tego lekceważącel!O stosunku 
do spraw kulturalno-oświato­
wycfi może być taltże takt, że 
mimo iż narada na lamach 
gazety toczy się już długo i 
zabierała w niej głos znaczna 
liczba towarzyszy - bądź to se· 
kretarze gromadzkich organi· 
zacji partyjnych, bądź akty• 
wiści partyjni, a nawet i n• 
struktorzy" komitetów pawia, 
towych - w fadnej z wypo­
wiedzi nie było nawet wzn1ian· 
ki o tym, w jaki sposób dzia· 
łalność kulturalno-oświatowa 
przyczynia się do kształtowa­
nia nowego obllcza wsi, po­
maga w budowaniu na wsi so· 
cjalizmu - czy i jak zaj:nują 
się tymi sprawami gromadzkie 
organizacje partyjne. 

O czym to świadczy? O tym1 
że z tą dziedziną naszej pracy 
.na wsi nie jest dobrze, te zu· 
pełnie nie umiemy posługiwać 
się jedną z najskuteczniejuych· 
form agitacji I propagandy l że 
tę tak ważną sprawę zupe!nio! 
zaniedbaliśmy, 

Gromada nasza obejmuje 11 
wsi. Siedzibą Gromadzkiej 
Rady Narodowej t organizacji 
partyjnej jest Krzyżanów. Tu· 
taJ też, w dużym baraku GS, 
mieszczą się nasze instytucje 
kulturalne - świetlica i kino. 
Krz;yżanów więc, który skupia 
właściwie życie ca/ej groma­
dy, powinien nadawać .ton 
życiu kulturalnemu jej mle­
szka'l'lców. Czy tak ~est? Nie. 
Ale nie można też powiedzieć, 
że nic się u nas nit> robi, że w 
gromadzie brak jakichkolwiek 
przejawów działalności kultu­
ralno-oświatowej. Mamy za· 
czątek zespołu artystycznego. 
W Dniach Oświaty, Książki I 
Prasy mieliśmy wystawę ksią­
żek. Dobrze prowadzony był 
również kolportaż książek I 
wydawnictw, zwłaszcza rolni­
czych. Mamy także cieszące 
się ogromnym powodzeniem 
stale kino. Poza tym raz na 
trzy, cztery miesiące odwie­
dza nas zespól „Estrady", Czy 
to jednak może zadowolić? 
Stanowczo nie. 

Nie braliśmy dotychczas pod 
uwagę, że praca kulturelno­
oświatowa je~t jedną z form 
pracy politycznej. Stąd brak 
kierowniczej roli organizacji 
partyjnej w sprawach kultu­
ralno-oświatowych I stąd też 
brak takich· form działania, 
Jak brygady artystyczno-agi­
tacyjne, gazetki ścienne ! „bły­
skawice", zespoły czytelnicze 
itp. 

Nie pomyślała o tym młoda 
I niedoświadczona kierownicz· 
ka świetlicy, a organizacja 
party Jna nie pomogła jej w 
„rozkręceniu" I ożywieniu 
działalności ~wietlicy. Nie po­
maga jej organizacja zetem­
wwska, nie zainteresowała się 
tymi sprawami Rada Narodo­
wa, nie ana llzowała pracy 
kulturalnej egzekutywa naszej 
organizacji partyjne.i. Człon­
kowie partii nad brakami I 
medoriągnieciaml w tel dzle· 
dz111ie przech0dz.ili do porząd­
ku dziennego. Sprawy kultury 
uważaliśmy za nieistotne I 
zbyt mat!l ważne, aby m111ły 
być pt·zedmlott'm tro~kl orga· 
1117-acji partyjnej. Co wfę1•c.J, 
n ie zda rzy!o się, -żebyśmy w 
naszej wa lee o wzrost pozio­
mu życia wsi, o większą wy-

W dniu 23.VII.195.5 r. w części muzealnej Pałacu Ku!• 
tury i Nauki otwa-rta zo.~ta!a wielka wystawa pod nil• 

zwą ,,Postęp techniczny w slnżbie człowieka". 
Wystawa zapozna spo!ec~eństwo z osiągnięciami i rozwo­
;em naszej techniki w minionym dziesięcioleciu, przy. 
czynia;ąc się do spopularyrnwania zagadnień techniki 

wśród ncijszerszych rzesz społeczeństwa. 
N A ZI?.:!..§5.IU: model wielkiego pieca. h1Lty im. Lenina. 

„ 
Ja·n Snie9ocki 

sekretor; 
podstt;>wowoj orgcni•ocll portyln•J 

w Krzytanoo..vi•, pow. Kutno 

dajność z hektara, rozwój ho­
dowli, prr.pagowanie nowych 
ur,-raw wykorzystyw.ali gazetę 

i pismo rolnicze, książkę I 
zes.pół artystyczny, „błyskawi­
ce" czy gazetki ścienne. 

OlaC<:ego o tych sprawach 
mówię? Bo wiem, że błędy, 
które my popełniliśmy, nie są 
błędami tylko naszej organi­
z.acji partyjnej. Popełnia je o­
gromna większość gromadz­
k'.ch organ'zacji partyjnych, 
zw.ęlając całą troskę o rozwój 
życia kulturalnego swego te­
renu na barki jednego czło­
wieka - kiero\1rnika świetli­
cy, który sam zadaniom tym 
nie może podołać. 

dla niej program, pomóc w 
p;-zyj!otowamu gazetki i „bly­
skawi<:y". Sami, mimo najlep­
szych chęci, me umiemy tego 
zmbić. Pomóc nam w tej pra· 
cy powinni tnwarzysze z Wo­
jewódzkiego Domu Kultury i 
amatorskie zespoły artysty­
czne z zakładów pracy. Człon­
kowie zespołów zakladowych 
i WDK oraz ich instruk­
torzy mogliby wicie nam po· 
móc. przyjeżdżając do wiej­
skiej świetlicy z t_qńcem i p:o­
senką, ze sztuką teatralną. 
Był.aby to robota bardzo po­
żyteczna. 

Sądzę, że dobrze byłoby, 
abyśmy w dyskusji spróbowali 
znaleźć drogi wyjścia z Istnie­
jącej sytuacji. Żebyśmy dzie­
ląc się doświadczeniami w 
dziedzinię pracy kulturalnej I 
wspólnie poszukując sposobów 
I możliwości rozwoju życia 
kulturalnego na wsi, mo11,li 
jak najszybciej zmienić do­
tychczasowy stan na lepsze, 

„ 
PIOTR GOSZCZYNSKI 

. wysok;a gorączkę. Wez-.,.; any 
lekarz zap:~ał lekarstwo, a 
matce, jako jedynej opiekun· 
ce· dziecka, dal zwolnienie z 
pracy. - Ale, że to dzisiaj 
taka ważna narada u nas, 
w'ęc musiatam przyjść:, dz'.e­
cku ugotowałam kompot, da­
łam je.i do tó~eczka zabawki 
i obiecałam, że postaram sill 
wcześniej wrócić. 

Przysłuchujący się rozmo­
wie. towarzys·z n!e ukrywał 
podziwu i zachwytu: - Oto 
jakich ludzi ma partia! 

Ona ~arna probowała całą 
sprawę' usprawiedliwić:, może 
równ:eż wobec sieb ie ~.amej. 
- N'e takie rzeczy ludzie dla 
partii robili - powiedz:ala. 

Jak trzeba, to t!'z.eba. 

ALE CZY RZECZY­
WIŚCIE TRZEBA? 

Gdzie byl-0 w tym dniu 
miejsce owej towarzyszki, 
mieisce matki, człowieka, 

A przecież na tym &prawa 
się nie kończy. Dzieci rosiną, 
dojrzewają. Otoczenie i wa• 
runki ksztaltuj·ą ich charak­
tery. z latam I przybywają 
nowe cechy, nowe zamiłowa­
nia i zainteresowania. Jakże 
często najmniejszy wpływ 
mają tutaj rodzice. V\7ażne jest Jeszcze I to, że 

rezygnując z oddziaływania 
na sprawy kulturalne ~romady, 
rezygnujemy jednocześnie z 
poważnej możliwości wycho· 
wywania młodzieży, wciągania 
jej poprzez świetlicę, zespól 
artystyczny, kółko dramatycz­
ne - do pracy i życia w ko· 
Iektywie. Rezygnujemy z wy­
robienia w niej troski o spra· 
wy calej gromady. z rozbudza­
nia w niej inicjatywy I akty• 
wności, z wciągania młodych 
chłopców I dziewcząt w nurt 
pracy społecznej. 

Lo Cheikh Bara 

Towarzyu •. TajemniC'ly" 
w liście do redakcji poru­
szył wiele palących spraw, 
między Innym\ jest łam 

•pra\\•a. wychowywania 
dzieci towarzysza. parły j­

nego przez babcię. Artykuł 

poniższy będzie częściową 

odpowiedzią dla towarzy• 
sza „Tajemniczego", odpo. 
wledzią na Jego wą.tpllwo­
Acl. Inne sprawy poruszone 
w tym tnteresują-0ym li­
'cle omówimy w następ· 
nycb a.rtykulach. 

członka partii? Na naradzie w 
KP czy przy łóżku chorego 
dziecka? 

ZaM.rowani i -zalatani - to 
niewątpliwie obiektywna 
prawda. Ale także - le!<ko­
myślnie spychający wychowa­
nie swych dzieci na szkolę, 
iianiedbujący wlasne dzieci w 
„imię wyższych celów". To 
już nie przyczyny obiektyw­
ne, ale po prostu wina rodzi• 
ców, a także organizacji par• 
tyjnej, w której oni sam! 
pracują, która ich samych 
ksrGtaltuje i wychowuje. delegat Senegalu na V Festiwal 

I jak nazwać postępowanie 
tej towarzyszki, które ona sa­
ma uważala za 'ciężką, ale 
chlubną ofiarę złożoną partii. 
Była to na pewno ofiarność, 
było to poświęcenie, ale nie­
potrzebne. Więcej mamy 
tu do czynienia ł karygod· 
nym lekceważeniem obowiąz­
ków matki i człowieka. Z ja• 
i;krawym przykładem n.ie tyt. 
ko nle"°trzebnego, ale 1vręcz 
szkodliwego, niezgodnego z 
duchem naszeJ ideologii od· 
czlowieczanla parti!i.. 

, . 
mow11 
„Jakże nfennwłdzę tyi•h, kt6nJ bnną, 
jakże poiardzam tymi, którzy wojnll' slutą, 

I jeszcze o jednej sprawie 
chciałbym powiedzieć. Orga· 
nizacja partyjna może wiele 
pomóc w ożywieniu działa!· 
ności kulturalno-ośwlatowej w 
gromadzie prz~ systematycz­
ne anallzowanle wyników tej 
dzlalalnoścl, może wytyczać 
kierunek jej rozwoju, popie­
tać inicjatywę ludzi zajmują­
cych się sprawami kultury, 
podsuwać nowe formy pracy I 
pomagać w ich rozwijaniu. 
Są Jednak sprawy, wobec któ• 
rych stajemy bezradni. Mam 
na myśli organlzow1mle zespo­
łów artystycznych t kierowa­
nie Ich pracą. 

· wojnie brudnej, zachłannej, skrwawionej I dzikiej. 
Jestem mieszkańcem dalekit'J Afryki, 
jestem synem na.rodu, któr)' sam w niewoli 
wie, Jak więzy krępują I Jak serc• boli, 

Była to jakaś narada w 
Komitecie Powiatowym na 
temat propagandy. Zaczęła się 
rano I zapowiadała na dłużej. 
W przerwie obiadowej wszy• 
scy towarzy9'Ze zeszli do sto­
łówki. Tam też rozgadałam 
się z jedną z towarzyszek z 
Komitetu instruktorem 
Wydziału Propagandy. Naj­
pierw mówiłyśmy na temat · 
narady, później o jej pracy -
Instruktora, aż wreszcie Jakoś 
n.lepostrzeżen ie dogadalyśmy 
się na temat domu, dzieci.„ 

rdy ziemie oJczystół depe7.e but przemocr 

Potrzeba tu bowiem ludzi, 
którzy uczyliby młodzież tań­
ców regionalnych, potrafili po­
kierować pracą zespołu tea­
tralnego, umiell stworzyć bry­
gadę artystyczną l opracować 

I znam dni podobne do bezgwłezdnycb noc), 
Lecz i to wiem także: ziemia wnkół słońca 
krąży I na ziemi nie ma teł nocy bez końca­
U wa11 Już słońce iwtecl, eo chleń doc:I mury 
Jeszczl' Świeże ci:erwlenh' ł nie Ml, te ehmury 
czasem Jo zaclemnl11. Przyjdzie czas pngod1 
I po noą nasłanie dnelli wlec.11ysleJ 1:rody, 
A wtedy pod Banako w okno mojej chaty 
woadn11 słońca promienie - naJplęknleJu•. lrwlały", 

O ·kosztach własnych decyduje załoga 
Dobrze się stało, źe na konferen­

cji pa.rtyjnej Dzielnicy Sródmieście, 
dzielnicy posiadającej bardzo wiele. 
zakladów przemysłowych, walka o 
obnltkę kosztów własnych została 
postawiona jako sprawa zasadnicza, 
i to postawiona zarówno w referacie, 
jak i w dyskusji od strony niedocią­
gnięć, od strony zadań organizacji 
partyjnych w walce o obniżkę kosz­
tów własnych, w powiązaniu z ulep­
szaniem mPtod pracy partyjne] I 
wykorzystaniem w tej walce wszystM 
kich rezerw politycznych. I to jest 
chyba poważnym plusem konferen· 
cji. 

• • • 
Wzrost w~dajnośct pracy 

1uzede wszystkim 
Trudno w krótkim artykule omó· 

wić wszystkie czynniki wywierające 
wpływ na obm:i:kę kosztów. Z tego 
też względu skoncentrujemy się tyl­
ko na kilku, którym konferencja 
poświęciła najwięcej uwagi. 

Na konferencji wymieniono wiele 
nazw zakładów nie wykonujących 
zaplanowanego wskaźnika wyprzędu. 
W wielu zakładach na terenie $ród· 
mieścia walka o jak najlepszą ja­
kość: produkcji poii\ostawia wiele do 
życzenia. 

Na pnykfad w Zakfadach Im. ' Mcja w I 
\wortale br. no zaplan-owa.nyth I~ proc. I ga­
tunku wyprodukowano eo proc. w następnych 
miestqcoch sprawa ta ryłowała sl4 podobnie, 
pr.ry wysolcim pnekroc:raniu plonu go\unltów 
niiszych. Odbilo !ię to od razu na wynikach 
gos.podorc1ych 'to\dodu. ł tak to okres pierw• 
nych pi11tciu miesi111cy br. niedobOr alcumula• 
cji wyniósł ponad 3,5 m~ono złotych. Orga• 
ni1acja partyjna anoii1owaio ten stan n• 
ciy, wyciqgnęfa konkretne wnioski. Radykalno 
poprawa jednałc nie nastqplło, gdył t!)warty„ 
uom z. Zakładów im. 9 Majo rabralcło siłr" 1 
uporciywoici, by konłrolowoć no cochień reo­
li1ac:ję tych wniosk6w. 

Pnęd1alllia ZakladOw Im. Nledrłel1kiego 
plan )a'c.oidowy wykonuje w t09 proc., ole to 
wcole ni• 1noc111 ie ws1ystko Jest w por1qd· 
ku. Wyko-nonie tego planu 11o•iągn~lo" na 
skutek tłej pracy opa.ratu kontroli łkhAici:nej, 
de-j ldałr"flkac}i pnędzy, przepuuuanlo 'lgru· 
bień, 1a-niec1y11c1t:ft1 pt>dwłl'lięć:, powodujq„ 
cych w konsclcwencJI 2aniienie jolto;d tkanin 
gotowych. Tot_.i nic diiwnego, ie wykonani• 
plonu jokoki w tkalni· wynosi tylko 19,9 prot. 
Organi1acja partyjna nie zdobyła się na pod„ 
J4ł<ie kroków, imier1ajqcych do zmiony tego 
1tonu qeciy. 

Jeśli większe zakłady w zasadzie 
osiągnęły poprawę w rytmicznym 
wykonywaniu planów, to dużo do 
zrobienia mają na tym odcinku za­
kłady drobnej wytwórciości. Weźmy 
chociażby Zakłady ł'amet-1. Plany 
tu „nadgania" się w ostatnicj'l dniach 
miesiąca, przy pomocy pracy w go­
dzirn,ich nadliczbowych. Ilość t~h 
godzin w ciągu czterech ostatn~ 
miesięcy osiągnęła liczbę 3 ty­
sięcy, skutkiem czego plan obniżki 
kosztów nie został wykonany, a plan 
akumulacji wykonano zaledwie w 79 
pmcentRch. Wartoś.: P"nad'lorma· 
tywnego zuzycia surowca wynosi 3 
miliony zł. Wszy~tko to odbija się 
w rezultacie na robotnikach, którzy 
od ubiegłego roku nie otrzymują pre­
mii za w~półzawodnictwo, nie mogą 
kcrzystać z funduszu z.akladowego, 

gdyż ~aklad go nie posiada. Ogro­
mna część winy ui ten stan spada 
na organizację partyjną, która ani 
razu nie analirowala tych spraw na 
posiedzeniach egzekutywy czy na 
zebraniu partyjnym. 
Powyższe przykłady świadczą o 

niezrozumieniu przel kierownictwa 
zakładów, że główne rezerwy obniżki 
kosztów własnyc,h tkwią we wzroście 
wydajności pracy, w poprawie ja· 
kości produkuj!, w pełnym wyko· 
reyatywanlu dnia roboczl'gO, w Il· 
kwidacJI codzin nadliczbowych, 

Postęp techniczny­
sprawa ważna 

Dalszym czynnikiem wzrostu wy· 
dajności pracy jest pełne wykor"11y­
stanic mocy produkcyjnej maszyn I 
narzędzi, wprowadzanie do pro· 
dukcji wniosków racjonalizatorskich, 
realizaejP pia.nów po~tęp•J techni· 
czncio, stnsowaniti przodujących 
metod pracy 

Poza omów1enie!Tl tych spraw w 
referacie prawie nikt z delegatów na 
konferencję nie zwrócił na nie uwa­
gi. A przecież sprawa postępu te­
chnicznego jako drogi prowadzącej 
do obniżki kosztów własnych me 
znalazła jeszcze pełnego zrozumie­
nia we w~zystkich organizacjach 
partyjnych i administracjach zakla­
dów Dzielnicy Sródmieście. Oto pa­
rę przykładów: 

W Zo~ladoch im. 11Todka" Ajtena słuu:ne 
wnioskt Mariasioka 5 Jóiwiaka, mimo upfrwu 
dość dług_iego etosu, nie 1osta?y wprowadzo„ 
ne w tycie. W tóddciej Tkalni robotnlcy igło„ 
s111 22 pomy1ly racjonafir:atorskie, NiMtGre % 

nich wprowad1ono w tycie, al• rac:jonolizało­
'om wypłacono pr•mi• nie p11ekrac1ajqce 100 
::lłotychl Czy t.go rodzaju bodic• materio/n• 
będą pobudzał robotników do doskonQlenia 
proce$6w technologicznrch, do usprowttia-n4a 
pracył No pewno nie. Sq one homulcern dla 
rotwoju racjonołh.ocji. Homulcem jest rów-­
niei niewłaściwy stosunek wielu iniynierów ł 
te::hników do wnio1ków racjonałizotorik;ch ro• 
botników. Nie, widtq oni w tych Uiprownł•· 
nioch powa*nych rezerw produkcyjn1ch, o co 
gorst.a, nie robią nlc, by fO'lwijoć: oddolnQ inl· 
ciotrw~ totóg dla: doskonalenia metod pro• 
dukcil. 
DużeJ pomocy robotnikom poszu­

kują~·ym nowych usprawnień mogą 
udzielić placówki naukowe i badaw­
cze oraz wy7~~ze uczelmP. techniczne. 
Na terenie Sródmieścia mies;:czą się: 
Instytut Techniki Cieplnej, Labora­
torium Dziewiarskie, Politechnika 
Łódzka - ale ich współpraca z prze­
mysłem jest raczej znikoma. Praco­
wnicy naukowi nie zdobyli się jesz­
cze na to, by wyjść naprzeciw ro­
botnikom. by pomóc w przygotowa­
niach okresowych konferencji nau­
kowo - technicznych w poslczcgól­
nych fabrykach. 

Poprzez n·spólzawotlnictwo 
prncy 

Tow. Jedlewskl z Zakładów im. O­
fiar 10 Września mówił na konfe­
rencji, że współzawodnictwo w tych 
zakladach była dv nied~wna trakto­
wane jako za11,adnienle drugoplanowe, 
że kierowanie ruchem wspólzawo<l­
nictwa pozo.>tawiono referentowi 

wsp61zawodnlctwa Tak traktuje się 
wspólzawodnictwo 1 w innych zakła· 
dach na terenie Sródm1eścia. 

Tow. Karbowski, I sekretarz KD, 
stwierdził, że ruch współzawodnic· · 
twa na terenie dzielnicy nie jest 
skoncentrowany na walce o staly 
wzrost wydajności pracy, o zmniej­
szenie brakoróbstwa, o zmniejszenie 
zużycia materiałowego. o poprawę 
jakości produ«cii i likwidację nad­
miernych zapasów materialowych. 
Jako przykład w tym wypadku mo­
że służyć Zakład „D" ZPB im. Sta­
lina. Jeszcze nie wszystkie organiza­
cje partyjne na terenie dzielnicy 
zrozumiały, że ujawnianie I urucha. 
mianie rezerw produkcyjnych powin· 
no dokonywać się poprzez współza­
wodnictwo pracy, kiedy cala załoga, 
każdy robotnik stara się wykorzy. 
stać nowe możliwości i przyswoić 
sobie przodujące doświadczenia. 0y 
wspólzawodnictwo zdawalo egzamin 
- potrzebne iest stale kierowa.nie 
tym ruchem, to znaczy, usuwanie z 
drogi wszystkiego, co hamuje twór­
czą Inicjatywę, podtrL.ymywanie i 
rozwijanie lego co nowe, przodujące, 
co rodzi się w toku współzawodnic­
twa. Przodująca rola w tej dziedzi­
nie przypada członkom partii. 

Konferencja wskazała na poważną 
rezerwę produkcyjną. Jest nią nie­
wykonywanie pr1cz wieltd robotni­
ków baz akordowych. Podczas gdy w 
Zakła<lach 1m. Fornalskiej sami ro­
botnicy domagają się podwyższenia 
baz w niektórych oddziałach, wi­
dząc, że ich wydajność: pracy jest za­
hamowana na skutek zaniżenia 
POl'm, to w Zakładach „9 Maja" 
na samej tylko tkalni procent nie· 
wykonujących baz w stosunku do 
całości zatrudnionych wynosi 19. Te· 
go rodzaju zjawisko występuje ró­
wnież w Łódzkiej Tkalni, w Łódz­
kiej Przedzalm Przemysłu Bawel­
nianego, ZPB im. Dubois, ZPW im. 
Struga, im. Niedzielskiego i iinnych. 
Wyilumaczenie robotnikom, że ten 
st.an rzeczy jest szkodllwy nie tyl­
ko dla państwa, ale dla nich sa­
mych, to najbliższe zadanie organi­
zacji partyjnych. 

1r lf. * 
Pomyślna walka o obniżenie kosz­

tów własnych jest niemożliwa bez 
realizowania statutowego prawa 
kontroli działalności zakładów. Jest 
to konieczne dla dyrektora, któremu 
kolektyw partyjny pomoże w glęb· 
s7.ym przeanalizowaniu spraw i wy­
ciąl(nięc1u słusznych wnio~ków. Jest 
to konieczne dla organizacji partyj­
nych: przecież nie mogą one walczyć 
o sprawy. których dokładnie nie zna­
ją. Partyjna lcontrola działalności 
administracji zakładów _jest jednym 
z wainych elementów pogłębiania 

' demokrab•zmu w życiu partyjnym, 
wzmacnia sil<: i aktywność członków 
partii. S1,koda, że na konferencji 
dzielnicowej, która poświęciła dużo 
miejsca sprawie obniżki ko~ztów 
własnych, zagadnienie to ille zostało 
postawione z całą ostrością. 

W. URBA~SKI 

Zdolność do ofiar I po~wlę· 
ceń dla pa.rtli - to piękna ce­
cha komunisty, którą musi!ny 
w sobie i w innych rozWi­
jać. Ale oddając w 9łużbę 
partii serce I sily, zdolnosci i 
umiejętności, nie woln-0 nam 
tego robić kositem innych 
naszych obowiązków, w żad· 
nym wypadku - kosztem na• 
szych dzieci. 

Jeżeli kobieta-matka od­
chod?.i od choL·ego dziecka, 
żeby przez dziesięć godzin 
tkwić na jakiejś naradzie, to 
n!e jest to powód do dumy ani 
dla niej samej, ani tym 
bardziej dla jej organiza­
cji partyjnej. To dla tej erga· 
nlzacji groźny, alarmujący 
sygnał ostrzegawczy: - To­
warzyS'Ze, źle się dzieje! Zbyt 
ubogo rozumiecie sprawy na-
511.ej partii! Zamiast podsycać 
I kształtować główną cechę 
prawdziwego człon.ka partii 
- ludzką wrażliwość - tę­
picie ją i depczecie, 

A DZIECI? 

llet to razy Zdane sill, te 
kto.ś nadmiernie prieciążony 
pracą partyjną, otrzymując 
kolejne polecenie, próbuje 
nieśmiało tłumaczyć się obo­
wiązkami domowymi, rodzin­
nymi. Słyszy wtedy: - Tu 
chodzi o sprawę partyjną, a 
wy zaraz ze swymi sprawami 
osobistymi. Tak nie wolnol 
Jesteście członkiem partill 
Powinniście znać swoje obo• 
wiązki! 

Tak dzieje się ru I drugi, 
trzeci l dziesiąty, i wr, ·~cle 
widzimy typ „aktywi!ltki", 
Znają ją W&ZYltCY w fabryce 
czy w biur-Ge. Zasiada we 
ws.zystkich prezydiach, obslu• 
guje przeróżne zebrania, cho. 

l dzi w glorii oddanego i oiiar• 
nego członka partii, wzoru 
godnego naśladowania. A 
tymczasem ulica wychowuje 
jej dzieci: źle się uczą, zaczy. 
nają chuligan lć. 

Znam pewną rocfalinę, w 
której zarówno ojciec, j3k l 
matka są aktywistami par­
tyjnymi, ludżml o duiym 
wyrobieniu polltycznym I 
Ideologicznym. Oboje wiecz· 
nie zapracowani i zagan;anf. 
On często wyjeżdża w teren, 
ona miewa nie kończące się 
zebrania, narady i posiedze· 
nia. W domu trudno ich zna„ 
Ieżć. Ostatnio próbowałam 
dokonać: tej sztuk.i dwuk:rot· 
nie, zawsze bez skutku. Po• 
znałam wtedy Ich pięclolet­
n iego synka, wychowywane­
go przez babcię. Maly zrobił 
ml wtedy cały wywód meteo­
rologiczno-te-0logiczny (I), D0-4 
wiedziałam się, że des:..cz pa· 
da, gdy bozia płacze, że jak 
grzmi, to bozia się bardzo 
eniewa I wtedy trzeba prędko 
zmówić paciorek. Dowiedzla· 
łam się jem:cze, że nie trzeba 
się bawić z małą Krysią, có­
reczką sąsiadów, bo to ży·· 
dówka. 

Przy pierwszej nadarzają· 
cej się okazji opowiedziałam 
o tym ojcu. Rmeśmiał się w 
głos. - Przecież to je;zcze 
małe dzieckv. Slyszy, co bab­
cia mówi I powtarza. Chyba 
nie chce~z. żebym babc~ę za­
pisał na kuniy szkoleni• ideo-

t logicznego?. 

Cz.asem przychodzi moment 
ocknienia. Najczęściej bywa 
on bardzo bolesny i spóźnio­
ny. Niewiele mogą już pomóc 
gorzkle, rozpaczliwe pytania: 
„Jak to się stało? Jak można 
było do tego dopuścić? Kto 
winien?" 

Na lawie os.1tarżonyc)1 o 
udział w napadach rabunko• 
wych siedzi syn powszechnie 
poważanej łódzkiej prządki. 
Na dworC'U kolejowym mili· 
cja zatrzymała młodą prosty­
tutkę - osiemnastoletnią cór• 
kę zasłużonego robotnika l 
dzi.ałacza.M · 

TO SPRAWA PAR­
TYJNA 

Zakres zagadnleń porusza• 
nych na zebrani ach paityj• 
nych, wachlarz spraw, który• 
mi żyje organizacja part.yjna 
stale się rozszerza. Już nie 
tylko produkcja, nie tylko 
sprawy organizacyjne. Na ze­
braniach rozważa &ię dziś 
ludzkie pytania i wątpliwości. 
VVczoraj egzekutywa rozma­
wiała z towarzyszem, który za 
często zagląda do kieliszka. 
Dziś staje sprawa młodego ro• 
botnlka, który zenM!dbuje nau­
kę w szkole wieczorowej. 

Ale kiedy organizacje pax­
tyjne zajmą się także sprawą 
na pewno ważną I na pewno 
partyjną - sprawą wycho­
wania dzieci? Kiedy wreszcie 
skończy się lekceważące spy• 
chanie jej do bocznej szuflad„ 
kl z tabliczką: „Osooi~te''. 
Kiedy tematem zebrania bę· 
dzie: współpraca domu ze 
szkolą, albo kształtowanie 
naukowe&o śwlatopoelądu u 
młodzieży? Czy sprawa dzie­
ci, sprawa ich wychowania 
nie jest godna uwagi naszych 
organizacji partyjnych? Na 
pewno tak. I ta troska nie 
może się ograniczać do usu­
n lęda z szeregów partyjnych 
człowieka, który uchyla &ię 

od placenia alimentów opu­
szczonej żonie. Mu5l to być 
troska na codzień, na 11tałe, 
Musi polegać na J.'Qświęoanlu 
wielkiej uwagi sprawie wy­
chowania dzieci i udzielaniu 
pomocy w Ich wycpow~miu. 

Przede wszystkim jednak 
trzeba przywrócić właściwą 
rangę tym problemom. Mó· 
wić: o nich w orpnizacii par„ 
tyjnej, Rozmawiać z towarzy• 
11zS1ni. Najwyżezy czaa llkoń· 
ozyć z panoezącym .się tu 1 
ówdzie „tasonem" lekcewa• 
żenla spraw domu 1 rodziny 
nierzadko z obawy przed.„ za­
rzutem drobnom!esizczańskich 
obciążeń, 

Chodzi o to, aby w.-,r.cy 
członkowie partii zrozumieli, 
że sprawy wychowani. ich 
dzieci n.ie 11ą mniej waŻQe od 
Innych zadań partyjnych, aby 
czuli się odpowiedzialni tak­
że ~ partią za wynik} te• 
go wychowania, 

Do dziś prl)bJemy te pooz<>o 
11ta.ją na ogół poza zamęgiem 
zainteresowań organizacji 
partyjnych. A przecież spra• 
wa wYChow.m!a nasii:ych dzie­
ci nie m<ne być partlll obojętna. 
Chodzi tu o wychowanie no· 
wego pokolenia, o wychowa• 
nie tych, którzy dalej będą 
budować to, co my zaczęli~ 
śtlly. 

W referatach 1 pogadan• 
kach mówimy często o tym, że 
przebudowujemy nie tylko 
ustrój I gospodarkę, ale I 
świadomość człowieka. Zadanie 
to pojmujemy Jednak cz,ę&to­
kroć zbyt wąsko. Uchodzi na­
&rej uwadze problem taik do· 
niosły, jak wychowanie na­
szych dzieci. Wychow.11nie Ich 
na ludzi uczciwych I mądrych, 
zdrowych flzycznle I b;,ga. 
tych wewnętrznie, wrażli· 
wych na kr;;ywdę, przyjai• 
nych ludz.iom. 

B. DROZD! 
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Program. y ~wiato~ego Festiwalu ~;;;j:~nii;c~pływa czas 
Mlodz1ezy 1 Studentow oraz MISM · · h t · h. h 

Uwaga, uczestnicy 
jednodniow~<'h wycieczek 

na V Fes\iwal 
(Dokończenie ze •tr. 1) Dziewiąty dzień- 8. vm. od~ęds:i~c~ęs~:a~kan~egod~i na grac spor owyc I spacerac 

rodowe 1 mlędzynarodowe, O godz. 16 w parku Łazien- dzieży Azji i Afryki. 
Uczestnicy wycieczki wyjeż­

dżającej w dniu 3 sierpnia br. 
na V Festiwal do Warszawy 
obowiązani są stawić się dnia 
I sierpnia br. o godz. 17 w na­
stępujących xruejscach zbió­

dzielnicy Polesie t Akademii 
MedyczneJ zbi<i1·ą się w świe­
tl:cy Zak'adów im. Barlickie­
go przy ul. Żeromskiego 108. 

1potkania, koncerty itp. kowskim odbędzie s ię spotka. Wieczór ku czci Whitmana 
nie młodzieży z dzia łaczami _ godz. 20.30 Teatr „Estrada". 
światowego ruchu pokoju. O W teatrach „Syrena" I „Ate­
godz. 15 w PKiN - międz:yna- neum" oraz w Filharmonii o 
rodowy koncert studenckich godz. 20.30 _ koncerty laurea­
zespołów artystycznych. tów konkursów artystycznych. 

Trzeci dzień - 2. VIIL 

Programy galowe: Austria, Przystań „Budowlanych" 
Rumunia, Wiochy. plaża miejska godz. 17 - wy-

II MISM - hokej na tra- ścig pływacki Wilanów -War­
wie, piłka ręczna, zapasy, pił- szawa. 

Obok szeroko zakrojonej akcji kolonii dziecięcych, dub, 
uwagę iwrócono w br. na zorganizowanie w ciągu lata pót­
kolooii i tvw. wczasów w mie~ie. Ty&iące dzieci łódzkich 
spędzają cz.as n.a tego rodzaju wczas.ach. 

bawy na wolnym powietrzu. 
Niech nasza młodzież zdobywa 
siły do pracy w nowym roku, 
szkolnym. 

Bawcie się dobrze, dzieci! 
I ty, Włodziu Saduczyński i 
ty, Krysiu Karczewska! Ko­
rzystajcie jak najwięcej z pię­
knej, ilonecznej pogody. 

W. SOBIESZEK 

rek: 
I. Uczestnicy 

dzielnic Chojny 
się w świetlicy 
mańskiego przy 
!.kiego nr 94. 

wycieczki z 
t Ruda zbiorą 
ZPB im. Szy­
ul. Kaliszew-

2. Uczestnicy wycieczki 

3. Uczestnicy wye\eczki z 
dzielnicy Sródmlekie i UŁ 
zbiorą się w parku Zanądu 
Łódzkiego ZMP przy ul. Piott­
kowskiej 262. 

O godz. 10.00 w Pałacu Kul­
tury i Nauki - otwarcie Mię­
dzynarodoweJ wystawy o ży­
ciu młodzieży, wystawy X-le­
cia SFMD oraz wystawy MZS, 
zaś w Pała<!U Prymasowskim 
o godz. 13.30 - otwarcie Mię­
dzynarodowej Wystawy Fila­
telistycznej. 

ka wódna, pływanie, szermier- W tym dniu programy galo­
ka, pilka siatkowa, boks, rega- we Argentyny, Brazylii, Chi­
ty motorowodne i tenis. le, Kolumbii, Meksyku, Mon­

W pierwszym turnusie na 
półkolon iach, który trwa do 
tej pory, przebywa ponad 
1.000 dzieci, a na wczasach o­
koło 2,5 tysiąca. W drugim 
turnusie. w .;ierpniu przewi­
dziana jest taka sama ilość 
dzieci. 

4. Uczestnicy wycieczld z 
dzielnic: Baluty, Wid,ew I 
Staromiejska zbiorą się w Ro­

z botmclym Domu Kultury ZPB 
1m. Marchlewskiego przy ul. 
Ogrodowej nr 26. 

kąpią się w specjalnie prze­
znaczonej dla nich części sta­
wu. Reszta opala się na plaży. 
Grupa chłopców I dziewczy­
nek gra w s iatkówkę na cie­
nistej polanie. Nieco dalej za~ 
stęp drugi pod opieką wy­
chowawcy Kolczyńskiego u-.---------------------------

O godz. 21.00 w kinie „Mos­
kwa" odbędzie się uroczysta 
inauguracja Festiwalowego 
Pokazu Filmów. 

O godz. 20.30 w Teatrze 
Polskim zorganizowany zosta­
nie wieczór ku ci:ci Adama 
Mickiewicza. 

Wieczort:m - ZSRR, Wiet­
nam i Norwegia wystąpią z 
galowymi programami. 

Program dnia przewiduje 
ponadto międzynarodowe kon­
kursy artystyczne, ciekawe 
koncerty i inne atrakcje. 

Ze sportu zobaczymy w tym 
dniu oprócz spotkań w piłce 
wodnej, koszykowej, siatkowej, 
w lekkoatletyce, szermierce i 
tenisie stalowym - w ramach 
II MISM, tak.że masowe zawo­
dy sportow~ - SOF (Sporto­
wa Odznaka Festiwalu), 

Czwarty dzień - 3. VIII. 

O godz. 11 w salach „Zachę­
ty" nas.tąpi otwarcie Między­
narodowej Wystawy Młodych 
Plastyków. 

Na stadionie „Budowlanych" 
o godz. 15.30 uczestniczyć bę­
dziemy w Międzynarodowym 
święcie Zbiorów. W Filharmo­
nii Narodowej odbędzie się o 
godz. 20 zamkmęcie Między­
narodowych Konkursów Re­
dakcji „Młodzież Swiata", a w 
hali „Gwardii" o godz. 21.00 
Międzynarodowy koncert „W 
obronie praw młodzieży''. 

W ciągu dnia odbędzie się 
spotkani<. młodych polskich 
robotników z robotnikami po­
krewnych zawodów z innych 
krajów świata. 

Wieczorem programy galowe 
dają Chrny i Finlandia. 

Diiesląty dzień - 9. VIII. 

Godz. 15 Centralny Park 
Kultury - spotkanie młodzie­
ży krajów Ameryki Łacińskiej, 
zaś w parku Agrykola o godz. 
20 r „ognisko solidarności" z 
młodzieżą kolonialną. . 

Uroczysty wieczór ku czcl 
Cervantesa odbędzie się o godz. 
19 w Teatrze Młodzieżowym 
PKiN, 

Albania, CzechOG!ow8cja 
Indonezja dają programy ga­
lowe. 

II MISM - w ciągu całego 
dnia kajakarstwo, łucznictwo, 
podnoszenie ciężarów, hokej 
na trawie, zapasy, tenis, p i łka 
siatkowa, szermierka, piłka 
wodna, pływanie, boks, zawo­
dy żużlowe i Piłka koszykowa. 

Jp.denasty dzień - 10. VUI. 

Zainauguruje go spotkanie 
młodzieży 5 wielkich mocarstw. 
Spotkanie to odbędzie się o 
godz. 9 w parku Łazienkow­
skim. 

Atrakcyjnie zapowiada się 
Międzynarodowy Pokaz Ko­
stiumów Narodowych i Rewia 
Mody Współczesnej, które od­
będą się o godz. 16 na tra.~ie 
Plac 3 Krzyży, estrada na Roz­
drożu, ul. Bagatela oraz w 
Teatrze ,J..etnim w Łazienkach. 

Tego dnia w sali kongreso­
wej PKiN nastąpi o godz. 19 
uroczyste zamknięcie konkur­
sów artystycznych z koncer­
tem laureatów. 

Godz. 20 w hall Gward:t -
Swięto Dziewcząt. 

Po południu pi,:ogram galo.. 
wy daje Szwecja, 

g9łii, Węgier. 
II MISM - przed I po po­

łudniu - podnoszen ie cięża­
rów, łucznictwo, kolarstwo. 
piłka koszykowa, piłka ręcz.na. 
piłka siatkowa, regaty kajako­
we, boks. 

Trzynasty dzień - 12. VIII. 

Godz. 9 w parku Agrykola -
uroctyste zamknięcie sporto­
wych zawodów festiwalowych. 
W sali kongresowej PKiN o 
godz. 10 wiec w obronie pntw 
mlodzieży. 

Wieczór ku czcl Fryderyka 
Schillera godz. 16 Teatr Domu 
Wojska Polskiego w PKiN. 

Program galowy: Brazylia. 
Il MJSM - łucznictwo, pił­

ka siatkowa. zawody żużlowe 
i piłka nożna. 

Czternasty dzlr.ń - 13. VIII. 

O godz. 14.20 na Stadionie 
Dzieslęciolecia nastąpi zam­
knięcie II Międzynarodo1.'!ych 
Igrzysk Sportowych Młodzie­
ży. 

Wielki karnawał nad Wisłą 
rozpoczyna się o god1 .. 21. Wie­
czorem w Operze - t>alel ra• 
dziecki. 

Ostatni dzień Festiwalu -
niedziela 14. VIIL 

O godz. 21 n.a placu im. Sta· 
lina uroczyste zamknięcie V 
$wia.towego Festiwalu Mło­
dzieży i studentów o pokój i 
przyjaźń. 

W dniu tym odbędą .się tet 
normalne spotkania, przedsta­
wienia, wycieczki itp. 

... ... "' 

'Niezależnie od tego ŁKKF 
wspólnie z Wydzialem Oświa­
ty prowadzi tzw. akcję boisk 
otwartych, dzięki której mlo­
dzież pod kierunkiem facho­
wych Instruktorów upmwia 
przez cały dzień wszystkie 
dyscypliny sportu od koszy­
kówki do pływania i strzela­
nia z luku włącznie. 

A teraz kilka słów o wcza­
sach w mieście. Nie wszyscy 
orientUJą sii: na czym one po­
legają, w ja ki sposób dzieci 
spędzaJą tam czas. I dlatego 
celem naszej wizyty jest jeden 
z punktów wc7.a~owych w 
Arturówku pod Łodzią. 

* * * Od przystank11 8 droga wie-
dzie przez piękny las. Ranny 
spacer na świeżym powietrzu 
dodaje d.\ieciom rześkości. A 
jak potem smakuje śniadanie! 
W mgnieniu oka znikają ze 
stclów smaczne bułki i krom­
ki chleba z masłem„. 

Z pc>s1łkami są jednak pe­
wne kłopoty. Mianowicie z po­
wodu ciasnej jadalni - dzieci 
jedzą w dwóch turach. 

Jeszcze jedno. Mali konsu­
menci nie zaprzeczają, że o­
biady są bardzo smacz.ne, ale 
woleliby. aby dania były bar­
dzie.i różnorodne. Ale i ten 
niewielki klopot można by u­
sunąć. Wystarczyłoby, aby w 
u5talaniu jadłospi su przez pro­
wadzących kuchnię ZSS ucze­
stniczyli również przedstawi­
ciele drużyny i kierownictwo 
wcza.~ów. 

• * * Upal daje się wszystkim we 
znaki. Dzieci z kilku zastępów 

prawia ćwiczenia w skoku w 
dal. Chłopcy pragną zdobyć 
złote odznaki festi wałowe. 

A gdzie Marek f Wojtuś 
Zakrzewscy, czyzby byli nieo­
becni? 

- Nie, są, ale„. 

W miejscowym gabinecie 
dentystycznym na fotel.i sie­
dzi wł~nie Marek. Ma trochę 
niewyraźną minę. Dr Buchow­
ska ogląda Markowi uzębie-­
nie. - O, niedobrze, cztery 
zęby zepsute. Ale nie bój się, 
Marku - uspokaja chlopca -
twojemu braciszkowi też le­
czyliśmy ząbki 1 nie: go prze­
cież nie bolało. 

W gabinecie dentystycznym 
zarejestrowano Jeszcze około 
50 pacjentów. Do końca tur­
nusu wszyscy będą mieli wyle­
czone z/:bv. I zniknie wtedy 
strach prze-1 fotelem denty­
stycznym. 

Wczasy w Arturówku to 
w~paniała r.i:ecz. Roześmiane, 
opalone buzie dzieciaków naj­
lepiej o tym iwiadC7ą. 

Kierownik punktu, ob. Ta­
deusz Kowalczyk, jego u­
stępca nb. Maniewska i wy­
kwalifikowani wychowawcy 
dokładają starań, by dzieci 
spędziły czas jak najlepiej. 
Sądzimy tylk•l, że można by 
sobie darować nieco za częste 
próby śpiewu w zamkniętych 
pomieszczeni11ch. Niechaj na 
wczasach króluje raczei sport, 
oraz wszelkie ćwiczenia 1 za-

Przed południem, po połud­
niu i wieczorem - koncerty, 
zabawy, imprezy sportowe itp. 

Z konkurencja li MISM zo­
baczymy: tenis stołowy, piłkę 
koszykowa i siatk,J\\ ą, lekko­
atletykę, szermierkę, pływanie, 
gimnastykę, tenis, zapasy. 

Ponadto, tak jak co dzień, 
koncerty, przedstawienia, pro­

.gramy międzynarodowe l naro­
dowe, zabawy taneczne, ogni­
ska itP. 

n MISM - regaty kajako­
we, hokej ._ na trawie, zapasy, 
lucz.nictwo, tenis, piłka koszy­
kowa, piłka ręczna, podnosze­
nie ciężarów, pilka wodna, sko­
ki do wody i pływan ie, piłka 
.siatkowa, zawody żużlowe, 
boks i piłka nożna . Jmpreiy 
te odbywają się przed l PO po­

Wielkie 
Oprócz wymienionych Imprez 

każdego dnia Festiwalu odby· 
wają się: programy narodowe 
2·óżnych krajów, programy mię­
dżynarodowe, spotkania dele- w 
gacj;, „odwiedziny przyjazni" 

dniu 

oo kozy lotnicze 

otwarcia V Festiwalu 

G!Owne unprezy następnych 
dm Festiwalu przedstawiają 
się następująco: 

Piąty dziel\ - ł. VUL 
łudniu. 

w siedzibach delegacji, kon­
certy, przedstawienia teatral­
ne i seanse filmowe w 19 ki­
nach stałych, 2 kinach letnich 
i na 8 ekranach ulicznych, 
przedstawienia cyrkowe w ł 
cyrkach, wycieczki statkiem 
po Wiśle, autokarem l pieszo 

O godz. 16 w sali kongresoo po Warszawie, wycieczki poza 
wej PKiN odbędzie się z oka- Warszawę, zwiedzanie Pałacu 
zJ' i X-lecia $FMD uroczysty Dwunasty dileń - 11. VIIL Kultury I Nauki, muzeów I 
Międ1ynarodo.vy koncert. Imprezy w tym dniu odby• wystaw, ogniska, zabawy ta-

o godL 21 na li płacach sto- wają się również poza War- neczne, gry, nauka pieśni I 
licy rozpoczną się Festyny szawą. tańców różnych narodów, Im­
Przyjaźni. W Teatrze Narodo- w Oświęcimiu 0 godz. 10 prezy w wesołym Miasteczlcu, 
wym o godz. 16 - wieczór ku odbędzie się Międzynarodowa w Centralnym Parku Kultury, 
czci Christiana Andersena. Manifestacja Solidarności Mlo- ?l}asowe zawody o SOF i o 

Programy galowe w tym dzieży w walce z faszyzmem. ·nagrody festiwalowe w pu-
dmu dadzą Alger, Francuska W Lącku I Osiecku o godi. 15zczególnych konkurencjach. 
Afryka Zachodnia. Nigeria, 17 odbędą się spotkania z har~ Przez caly prawie czas Fcstl­
Sudan i TullJIS. cerzami. Również spotkanie z walu trwać będą seminaria 

Z konkurencji II MISM: te- harcerzami nastąpi w Sadzi& studentów oraz konkursy arty-
nis, tenli stolowY, lekkoatle- Przyjaźni o godz. 10. styczne. 

tyka, piłka koszykowa, ręczna, , ---------------··--------• siatkowa I wodna, zapasy, pły-
wani~, wioślarstwo, piłka noż- SPOR"', • SPORT • SPORT • 
na, gimnastyka i szerIDJerka. .I. 

t' Szósty dziefl - 5. VllL 
1 O godz. 10 w Centralnym 
Parku Kultury sadzenie drze­
wek w Alei Przyjaźni. W sali 
kongresowej PKiN o godz. 
15.30 nastąpi spotkanie mło­
dzieży krajów europejskich, 
Również o godz, 15.30 ulica• 

mi Warszawy przeciągnie 

barwna kawalkada cyrkowa. 
O godz. 21 we wszystkich pra­
wie wyższych uczelniach War­
ezawy odbędą się studenckie 
bale kostiumowe, 

Wieczorem programy galo­
we: Bułgaria, Korea i Francja 
oraz występy baletu radziec~ 
kiego. 

W dniu tym od~I\ się też 
pokazy hippiczne na Slużewcu, 

Imprezy II MISM: hokej na 
trawie, tenis, lekkoatletyki, 
szermierka, tenis stołowy, pił­
ka wodna, siatkowa, gimna-
1tyka, pływanie i zapasy, 
L -

Siódmy dzle6 - 6, VIII. 

Na Rynku Starego Mluta o 
godz. 16 wiec o rozbrojeni& I 
zakaz broni atomowej, opoko­
jowe współżycie i przyjaźil na­
rodów. O godT.. 21 w Parku 
Skaryszewskim - karnawał. 

W dniu tym odbędą się wy­
ścigi konne na Służewcu. 

Wiecz;orem program galowy 
Indii. 

Imprezy II MISM: hokej na 
trawie, tenis, tenis stołowy, 
lekkoatletyka, plika ręczna, 
siatkowa, kos1,ykowa I wodna, 
pływanie, i;zermlerka, gimna­
styka i regaty wioślan;kie. 

Osmv dzień - 'f. VIII, 

Roz;pocznie się o godz. 10 po­
chodem młodzieży polskiej na 
placu im. Stalina. 

W tym dniu z programem 
galowym, wystą,?ią: Egipt, I­
rak. Liban, Niemcy i Syria. 

Imprezy II MISM - tenis, 
tenis stołowy, piłka k06zykowa 
i ręczna, pływanie, szermiP.rka, 
boks, kolarstwo, regaty moto­
rowodne i wioślarskie, zapasy, 
piłka nożna. Zakończenie za­
wodów gimnastycznych. 

„„„.„ ....•...• „ .•••••••• „ ••• „ ••.. „ .. „„ .•. „„„ ..... „„.„.„ .•. „.„ .. 

Losowanie turnieju piłkarskiego 
II MISM 

W iNcl•, 117 bnt.; w Wan1owle, w 
liedzlbl• biuro or;onl1<1cy),,.go li 
M4~-odowyclt lgrirsk Sportowych 
Mlodzl•ł'f odbyto •I- lo110wDnł• tumł„ 

)u płll<•sldego, Ne w14Cple ~ 
gł6wny, red. 0, Aleksandr-in, wyja. 

inii pneds-lclełom ••IPOIÓVI UCH5" 

• 
n1„C1<Ych w tuml•Ju 1atady 0<ganha­
cyjn1. Tumł1J ._,.,_, btdlle rr 
lłemom punktowym w cilefech 9'V" 

poeh. O płerwHym miejscu d1eyduje 
Ilość •dobytych pum.16w lub w rGia 

łcłl r6wno$ci lapuy slosvnek bramełi. 

Zwycl<tzcy poncseg61nych gtup „,„ --------------! grajq w WCHS1awle w dniu ,O sierpni• 

Od dziś 
· moina nabywać bilety 

na mecze piłkarskie 
w &.odzl 

W sekcji pllkl nomeJ 
LKKF trwają Ju:i 

ostatnie przygotowania do 
trzech spotkań plłkanklcb 
li MISM. 

Jak wiemy w Lodzi ro­
zegrane będą trzy mecze, 
niestety jednak przeciwni· 
ków poznamy dopiero 30 
bm. 

Pierwsze spotkanie roze­
grane zostanie w dniu 1 
sierpnia, drugie 7 sierpnia, 
i 2 spotkania - 10 sierpnia. 
\V pierwsze dwa dni począ­
tek meczów Vl'YZnaczono na 
godzinę 1'7, a dnia IO 
sierpnia pierwszy mecz roz­
pocznie się o godzinie 15. 

Bilety na pierwsze spot­
kanie można już nabywać 
od dzisiaj w lokalu LKKF. 

W turnieju piłkarskim 
wezmą, udział nastę_(lują,ce 
drużyny: Sofia, Bukares:i:t, 
Praga, Budapeszt. Tirana, 
Pekin, Wiedeń, Kair, I~arl­
Marksstadt, Berlin oraz 2 
pierwszoligowe zespoły bel­
gijskie, Llege I Beerschot. 
Polskę reprezentować będą I 
dwa zeRpoly: Warszawa I 
Stalinogród. 

syotemem puchorowym 2 spollionla p61· 
finałowe, a druiyny, które ••i"'1 cffv. 

gie l!ff]IC4 w govpa<h, wolcsyt będq 

w lodzi o dolna „ierr mltJ1eo. Pod-
aaa spotkoft dOJwołono jes.t wymłona 
btcrmlcano orcrz do pnerwy jednego 

pllkono • Polo. 
Na wnlo11k pnedslawlcłall ekipy 

pi•oulciej lud_.nu, komisja sporto­

wa turnieju po$łanowiła 101stawiC ate­„ u1poły1 Waruawq, ludapesst, lu· 
karffll I Prog,. Po lo-oniu ołla•.,. 

ło się, ie w grupie A (gra w WOłłr• 
wie I Lodzi) 1q1 P1kln, Woruawa, Ka 

Morutadl I FC Li191, w grupie I 
(gra w Krakowie, Chono.włe, lytomlu, 
Zobrtu I S91nowcu) sq: Budapeut, 

Wiedefl., Słalin09ród I Berlin, w gN· 
ple C (g"' we Wrocl-iu, Opolu I 
Wołbn:ychu) 1q: Bukareut, StodłCM.1 1 
Sofie I AC Ber1ehool I w llNPł• D 
(gro w Gdorislcu 1 Bydgosz~1y) Ml' 

Prago, Kair ł Tirana, 
Turniej roiegrarrr zostanie 1godnł• 

1 pnepi1amł Międtynarodowej F•d„ 

""'~ Pilkonklei (FIFA). S<tdi.iowat bqo 

dzie a orbltrOw klas1 mięcb.ynorodowe.ł 

2 zogroctiCJ oro1 a 1ęd1iów polskich •. 

Zgodni• J. tabelą Bergera, która 

uirwona jest puy losowaniu turniejów 

piłkarskich, w pierwuych rneczoc:h w 
dniu 1 tie-rpnia 1po\M.ajq i.i• w WOł~ 
uowi• na Stadionie Dzie5\ęcio1ecla, 

poduos uroaystoici otwarcia łgnysll 

Pekf.n I WarstaNa. 

W lODZI Ko~ Morulodl - FC u,.. 
ge1 w XroJc:owie Budopeut - Wiedeń, 
w Chorzowie Stalinogród - Ber1in, w• 
Wroclowiu BukmeJ.1t - FC Stadlou1 w 
Opolu Sofio - AC . Berschoot I w 
Gdońsl.:u Praga - Kair. Zesp~ T1rony 
w pierw5zej kolejce 1potkorl odpOClf" 
wo. 

Robotnicy łódzcy obejmu;ą szefostwo 
nad Aeroklubem LPl 

W ZPB Im. Stalina i w Ae­
roklubie Łódzkim LPŻ trwają 
gorączkowe przygotowania do 
uroczystości, Jakie odbędą ~ię 
w n iedzielę. 31 lipca, na lo­
tnisku w Aleksandrowie. W 
dniu, kiedy w stolicy nastąpi 
otwarcie V Swlatowego Festi­
walu Mlodzieży i Studentów, 
na lot.nisku w Aleksandrowie 
zostanie podpisana umowa o 
objęciu szefostwa przez ZPB 
im. Stalina nad Aeroklubem 

konaniu pilotów Aeroklubu 
Łódzkiego . M. in. przewiduje 
się akrobację na samolotach, 
szybowcach i skoki spRdochro­
nowe. Ciekawie zapowiada się 
skok z 15-sekundąwym opóź­
nionym otwarciem spadochro­
nu oraz skoki trzech spado­
chroniarzy jednoczłlsnie. 

Po pokazach lotniczych od­
będzie się zabawa ludowa, w 
czasie której odbędą się wy­
stępy baletu, tercetu i zespo-

Łódzkim. . łów harmonistów ZP'B im. J. 
Na podkre.śleme zasługuje Stalina. OrganizatmJ:y imprezy 

fakt, że do ~zef~stwa nad Ae- ' przygotowują również loterię 
roklubem ~z~im LPŻ wlą- fantową, której atrakcją są 
czy su: równiez społeczeństw? bezpłatne przeloty samolotem 
m. Aleksandrowa, któr~ juz lub bezptatna nauka jazdy na 
teraz bierze czynny udział w t kl . hod · 
budowie stolówki dla pilotów mo ocy u 1 samoc zie. 
na lotnisku w Aleksandrowie. Na miejscu imprezy placów-

Z okazji podpisania umowy ki handlu uspołecznionego zer- ­
odbędą się również kilkugo- ganizują bufety, Początek o 
dzinne pokazy lotnicze w wy- godz. 11. 

TEATRY 
l"OWSZECHNV (Obr. StoHn9rodu 2,) 

- godr. 19 - „Na.Ycryc.al tańc6w". 
IM. ST. JARACZA (St. la<acta 27) -

godi. 19 - „Ballady I romanse'". 
ESTRADA SATYRYCZNA (Trougulta 1) 

- goch, 1P.1S - „Bohater z roma& 
1u''. 

MUZEA 
MUZEUM SZTUKI (Wi,ck„wsklego J'l 

- crynne codzienni• oPróct p-onJe­
dt lotlców w godtinoch od 9 do 15; 
w niedziele od gpdz. 10 do 16 l w 

awortkl od gadt. 1• do 211. 

WYSTAWY 
W 1oloch Muzeum Sztuki CWi•c­

kowsklago le) - wystowo pn. „R„ 
wolucjo 1905 r. "' lod<' I ol<"IQU" • 
Wystowa cz:ynno we >A'iorld, środ')' I 
awortkl od goch:. 1.f do 20, w p iq\. 
kl I s<>holy od gadt. 9 do IS, w ni•· 
dzieli od godz. 10 do 16, 

• • • l'UNKT WYSTAWOWY CIWA Cl'l-
kowska 102). - Wystowa proc ucr­
niów Spoi. Ognisko Artystyanego -
czynna codziennie opr6et pon.I„ 
dt lołków od godt, 10 do 13 I od 15 
do 18, w r>led1iel1 od ;oda, 10 do 
18. 

• • • 
Wystcwo Orteworytu Chlr\skfogo w 

Oiradku Propagandy S1tukl (park 
Slenkle'NIC?o) - ot.Narta codt.iennle 
(próc:t pon 1 ed1iałkóN) od godL 10 
do 13, 

KINA 
BAtTVIC (Norutowloio 3l) - .Wró; 

publiczny IV 1'1 
- g«fz.. 16, \B.15, 

lll.30. 
GDVNIA (TuMmo 2) - P<ogrom fil· 

rnów do( umentalnych l kultu ro lno­
oiwiotowych: - ,,Gdy „202" nie ocf„ 
pOONlodo" - godz. 18, t9 30. 
Progrom d la najmlodnych - „Sal­
ko o piesku", „Spor1 rodz,eeld 9·54" 
- god?. 16, 17. 

fllltODA GWARDIA (llelono 2) -
„ Kowlarn ,o przy gt6wN"J ullcy" -
godz. 16, 18, al. 

MUZA (Pa bianicka 173) - 0 W matni" 
- gadt. 18, 31. 

POLONIA ~P iwkowska 67l - remont. 
PR2EDWIOśNfE (że,om~ iego 76) -

„Ot.ień be.z ldomstwo 11 
- godi. 15. 

lll. 

I MAJA (l(IMskłego 171) • „l'ołclg" 
- gadL 17, 19, 

ROMA (Kolln•w•klego 1.4) - „Wolco­
cfe pono Hulot" - 'odi. 18, 20. 

REXORD (KollStewskl1go 2) - „Wy­
lęo' spod P<ową" - godr. 17, IP. 

SOJUSZ (Nowe Zlo4n0) - „Up•6r na 
sprzedoł11 

- godz., 18.30. 
POKOI (Kot lmierto 6) - „Ekspres t 

Norymbergi" - godL li, 20. 
&WIT (8olucld Rynew) - „PONcinlk 

Rokoaego" - godt. 18. 20. 
ST'ILOWV (Klllrlsk ego 123) - .l'r.,. 

ce1 c>rz.ec1w mla1hJ" - godt. 11. 20. 
TATRV (Sl•nklO'Wlao <IO) - „Zlodtlejo 

I pollcjonci" - goclt. 16. 11, :n 
WOLNO$C (Pnybyne„skiego 16) -

, 1Pogro111c:ivni tygrysÓ\flll„ - 9och. 16, 
18, 20, 

WtOKNIARZ (l'róchnlko 1') - „Pół­
cny „..,,„ - goclt. 16, I!. n 

WISI.A (Tuwimo 1) - „Moelovfo~ -
godt. 15.JQ, 18, 20.JO. 

lACH~A (Waryń1k •090 26) - „Owo 
hektary ziemi" - gods. IS, 20, 

DWORCOWE (Owo<lOC Kattskr) 
„Z lelone wybne!•"• ,,01iodek 
wnuaek", „Zoduż:onfl "Odość'! 
godt. 16, 17, 18, 19, 211, 21, 22. 

STUDIO (Byst<tycko 1-tl - „p.......,. 
„ ~ !!" - oodr 10 

FOTOPLASTIKON (l'lotrltOWllko 67) -
„Wiochy" - godz. 1•-lll, 

Dyżury aptek 
Dz lt ie]S?oj nocy dy!urujq nostępu]q· 

ce apteki : Obroriców Staling ro<!u 13, 
Pob ian 1~ka 218. Ja.roao 32. Stalina '°· 
Kopern iilco 26, P1otrkowsko 67, pl. Ke>-­
ici~y e. ol. Ko!ciuszk.J 48. 

OV:tURV SZPITAU 

Chlrurvio• dtli eolq dob• dy!uruJ• 
Sip '.tol im, dr Pirogowa. ul. WOkloń· 
s'<'"ł 195. 

Interna: dt iś catc:i dob• dyiurufe 
Szp itol Im. dr Gluz l rlsłc i ega# ul. Zakq_t· 
llO 4.f. 
Dyłur połoir.tn:o-ginełtol09iczny1 od 

godz. 8 do 20 dyiuruje Szpital Im. dr 
H. Wolf , ul. log iewn :ckc 34, od godt. 
~ do $ dyiu ruje S-zp i1.al Im. Cu rj a· 
Skłodowskiej, ul. Cufi e~Sklodowsk i •j 1~. 

Ważne teleiony 
Strat Po!ama -
Pogotowie Ratunko"'e - zs.t.-44 
Miejsllo Komfłnda MO - Z5l-a 
MiejJIU Ośrodoli lnforino<jl - 15ł·1S. 

Na · ekranach 

Kronika 
partyjna 

DZIELNICA RUDAt KD l'ZPR 
I.udo 1owladomla1 ie d11ś, 
21 bm., • godi. 1', w 1ali tea. 
tfolne) ZPI im. Oziertyftsk\ego, 
uf. l'iotrkowsko :193·5, odb~chl• •i• nacada na temat: 11Prteni ... 
aienle wytyczn"tch płertUm Kl w 
a.prawie obniżki kontów wło­
tnych11. 

W -.odr.I• winni wtlcie 
udsiol sek,etorte podsta°"'·o-
wych orgonitacjl partyjnych, 
dyre•tony za~lad6w I P"•wod­
ninqcy rad 1oklodowych. . "' . 

kin łódzkich 

„Achtung! Banditen!" 
Film produkcji wloskiej. 
Scenariusz Rodol/o Sone­
go, U go P!rro. Giuliani i 
C. Lizza ni. Rc~yseria C. 
Li?zani. Zdjęcia Glenntdi 
Venanw. Muzyka Mario 
Zafred. Wykonawcy: Gina 
Lollobrigida, Andrea 
Checci, V !ttorio D lL ~e. 
Lamberta Maggiora11;, 
Maria Laura Rocca i inni. 
Prod. Cooperatit•a Spet­
tatorl Produttori Cinema-

fografici (Genua). 

NA ZDJĘCIU: GiM Lol­
lobrigida w jed11e1 u scen 

filmu. 

Podczas zbiórek· podane bę. 
da informacjt: związane z wy­
jazdem d ·• Warszawy oraz 
wręczont> zostaną karty ucze­
st::ii~twa I bilety kolejowe. 
Obecno~ć wycieczkowiczów 

obowiązkowa. 

* "' * Łódzka Komenda Festiwalo-
wa zawiadamia uczestników 
I turnusu, że wyjazd do War­
szawy nastąpi dn. 30.VII.1955 
roku. Zbiórka dla brygad I i li 
oraz grup IX i X z brygady 
III o godzinie 19 w parku Per 
niatowskiego naprzeciw za­
kładów im. Barlickiego. 

Zbiórka d'a 'brygady ITI od 
grupy I do grupy VlII wląez­
nie i brygad JV, V i VI w 
parku H'bnera, godzina 19, o.. 
bok miasteczka festiwalowe-+ 
go. 

ŁÓDZKA KOMENDA. 
FESTIWALOWA 

Nocne seanse 
w „Wiśle" 

Nocne seanse oobywa!y lltt 
w kinach łódzkich już wielo­
krotnie i zawsze cieszyly sitt 
dużym powodzeniem, z;własrz­

cza, że wyświetlano na nich 
zwykle bardzo atrakcyjne fil~ 
my. 
Okręgowy Zarząd Kin 

wznawia nocne seanse w 
dn iach od 28 do 31 lipca w ki­
nie „ Wisła". Dnia 28 ! 29 
seanse będą się odbywaly o 
godz. 22,30 i 31 o godz. 22 i 24. 
Wyświetlany będzie film 

produkcji włoskiej pt. · '„Ach­
tung! Ba.nditent" („Uwaga! 
Bandyci!" z popularną aktorką 
włoską Giną Lollobrigidą (o­
bok na zdjęciu). 

Bilety można nabywać w 
kasie kma „ W;sla" od godz. 
14. Dtlł, 21 bm„ o godt. li, w 

soli kanferemyjne1 KO lludo 
pnf ul. lednon\iej U, odbft 
drle •ił narada •rwaniiatorów 
grup portyinrch. 

• • • 
Naiwnych nie brak 

Olłi\.NICA POLESIE: Wf' 
a1ial Prop11gand7 KD l'oleJie 
1awiocfomio wnrstlnch pr-1„ 
9entów1 łe ddi, 21 bm., o 
gód1, 1', w 1ołł aemlnarrjnej 
na I p1,tne1 ol. Kojclu11~i 40, 
od~diie si' lełT'inoriu"' no 
!omal „Wnl\a o popraw" !o­
kości I 11\wldac\" bro~b". 
Obe<nost ws1yst\lch prolog..,. 
łów obowiq1kowa. 

„Pośredniczka" mieszkaniowa -
zna \az\a się pod kluczem 

• • • DZIEi.NiCA SROOMlfSCf!: 

Jon~no Mordofeł. zam. c:rasowo u 
brata przy ul . Norutow~cto 471 m. 19. 
morzyło o własnym miesrkonlu. Al• z. 
uryskoniem m•esz.kon1o, rwtonao w 
lodz.i, nie jest łatwo. Z pomoc::q pn:y­
szedł tl\ajomy }el b rata, który ~nkazał 
cdres Xob \ el'ł 1 to\muiqcej 9i• ,.1pra· 
wami mieszkar'!i&NVmi". 

Ob. Mordolel udola 1lę pod wslco­
tany cidre.s, W domu nr 20 przy ul. 
RewO:ucjl 1905 r. prz.yjęto jq lre"lo y.,.. 
Ius. 

- l'onl w sprawie mleszkonłot p,... 
•• bard10. rHech paN siada. Jo. 
kle mienlcanie pani sob!• łycry, f'o«•t. 
ay pokój 1 ktlchniql.„ 
Pnybyłq ltobfet~ ostołomiła n 1eZW't" 

klo up<tejmość, ? j!>l<q przyjęło fq poo 
łredn iako od spraw mleszlcon ;owych. 
W trokcle rotmowy obydwie lc.ob.lety 
doszły do p0fozum1•nia. Mordof.a 
mioło otrzymać decyzJ• na mle•z:lr:a• 
n'e, o Telusowa otnymoło od ro.zu • ..f 

1~ ''· - Pani ro.zumle1 trzeba po.tryt W"f' 

KO Sr6dmiełci• 1owlodamlo 
alrtyw portyjn,, go1podo1e1y I 
1etempowski1 ł• dził, 'li bm., 
• 9od1. 11, odb<:d1ie 1\fl: • 
1aiłi MDK, u1. Moni1.1nkl •· od„ 
Cly\ lo\t0<C1 Kl PZPR na lemat: 
11Hlstoryune 1nocze-n\e V . $wia„ 
iowego flł~-lu Mlodtrely I 
Studentów". Po odcr:rde 10-
1tonie wYiwletłony film. --------------. datki pny rót"ych okollcznoścloch • 

tlumoczylo 1w•J kllent.ce Teh.tsowc. • • • DZIELNICA WIDZEW1 WT" 
dtial 1'1opogandy KD Wldtew 
sawiadamla wszy1tkich prele-­
ge-ntów, ie dnia 29 bm., o 
godz. 161 'li 1ałi 1emtnoryjnej 
KD, ul. $1pltalno S.7, odbę­
drł• si• ł•minoriurn no temat 
„Wałi:a o pc>JHDW• jakołd ł 
lllrwkloc}• braków", Obe<nolć 
w•1ystłtich prelegentOw obo­
wiqdcowa. 

Spotkanie kobiet 
z tow. Plewińską 
Dtii, l!I! bm„ o godt. 17, w soli Zt 

LK przy ul. Andnejo Strugo 1, odb.­
dl'le się spotkanie clctywu kobiecego 
t delego*q no Swiatowy Kongres Ma· 
tek w lotannie - posłem na Sejm PRL 
- tow. Korneliq Plewlńskq, 

·subskrypcje dzieł 
Mickiewicza, Żeromskiego, Erenburga 
w księgarniach „Domu Ksiąilci" 

Dawno oczekiwane sub- śmierci poety. Cena calości 
skrypcje dziel M1ckiew!cza, wynosi 240 z! 
żero."nsklego i Erenburga Dzieła" Stefana Zeromskie­
można już realizować w ks1ę- gd' bogat~ ilustrowane, ukażą 
garniach „Domu Książki". . się w ci~u lat 1955-1957 w 

Jubileusznwe wydanie „Dziel 23 tomach, opracowanych pod 
Wszystkich" Adama Mickie- redakcją prof. Stanisława Pi­
wicza, obejmujące 16 tomów gonia, ze wstępem prof. Hen­
opraeowanych przez kom '. tet ryka Markiewicza. Przybliżo­
redllkcyjny w składzi e: Julian na cena caloki wyniesie zt. · 
Krzyżanowski, Stan isław Pi- 300. 
gon, Leon Płaszewski, Henryk „Dziela Wybrane" Ili! Eren­
Wolpe, Kazimierz Wyka uka- burga ukażą się w 5 tomach I 
zuje sil'; w setną rocznicę obejmą utwory: „Upadek Pa­
--------------: ryża", „Bul"2.a", „Dziewiąta fa­

RADIO 
CZWARTEK, 28 LIPCA 1955 R • 

FALA 202,1 m 

WIADOMOSCI 1 5.03, 6.00, 7.00, 1.olO, 
12.114, 14.00, 11.15, 21.30, 23.50. 

7.4~ Z piosenkq do procy. 8 .05 Kon­
cert mutykl rouywkowej . 1.30 Repor· 
taż dla młodt i ei y. 8.50 Muzyka I ko­
munikaty, 11 . ~5 Muzyko z płyt. t2.1~ 
Conny - suito tonecrno. 12.30 Rcdt i•· 
eka muz.yka ludowo. 12.50 Audycjo dla· 
wsi. 13.10 Ko.ncert popularny. H.10 
Melod ie operetkowe i filmowe. 14.55 
!~ oncert solistów. 15.25 Styli z.owo-no 
muryko ludowa. 16.00 Koncert maso­
wy pt. „Reportoł serdectny". 17.00 
Audycjo dla d tie d. 17.30 lódtki dtle-n­
nik rad iowy. 17.45 Runda z: piosen· 
kq, 18.05 Mutyko rozrywkowo z płyt. 
18.20 Utwoiy Sibell u'a - gro lehudl 
Menuh n. 18.4.5 Zwierzenie dollrego 
ptzyjoc:efo, 19.00 Mueyka J aktuolno-­
ści , 19,25 1 , Bqdź dumny" - poezjo 
St. Neumana. 19.40 Z melodiq p i°" 
seinkq prtez: iwiat. ~0.30 Nod biqż:ka· 
mi Tadeusto Brezy. 21.50 MuzykG to-­
naano. 22.20 Ostotni wynolo1N Jaśko 
Kolugi - opowiodcinie Wł. Zosłofłskie­
go. 22.40 Koncert symfoniczny. 

la", poza tym opowiadania, 
"Niersze, szkice 1 artykuły. 

Dzieła te ukażą się w latach 
1955-1956. Cena całości oko­
ło 140 z.I. 

Wszystkie te wydawnictwa 
ukażą się nakładem Spółdzi el­
ni Wydawn iczej „Czytelnik" 
w starannej płóciennej opra-
wie. 

Ogólna lustracja 
przeciwstonkowa 

D•lś. 28 bm„ odbędtie J\ę V ogól· 
no lust racjo pneciwstonl(.owa. Pr&ty· 
dium Rody Narodowe j m. loch:i, Za· 
nqd Roln ictwa, prt.ypom ino WSZ)Stkim 
roln ikom I z.o inte-resowonr'm o oho-a 
wiqrku przeprowad1en-io w dn iu d-z\. 
siejszym pos1ukiworl Jtonkl ziemnla· 
c.zonej no ws.tystk::h uprowoch t iem­
nlaków i pomidorów znajdujqcych 1ię 
w gron!coch wielkiej lodii, 

Tok 1'.ę 1octęło. Mordofel co kilka 
dni prtyc:hodt:ło do Telusow-ej dowi„ 
dz:ieć 1i4 w sprawie dec:yz:}I na mfNl:• 
konie, Telusowa wynajdywała Jednok 
coro2 to inne wykr•ł)' A sprawo od-­
wlHoło ,~„. 

- Jeszcte kilko dni, moja drcgo pa­
nt. M le.nkonłe na pew110 b~tie. Ale 
łebv przy!pieuyć 1pro"·ę, pan1 roz.Lt-o 
m'. e,

0 
trteba jeszcr• troch• „posmoc-o­

wot ... 
Mordof•f prognqc lol< nojpf4dnJ 

tnoleić tfł w• włosnym• m'enł:anfu, 
wręcryło Ottustc• Je11ez• 600 rł. P~ 
tem doluych kllkcuet z/olych itd. ildi 
W sumie Telusowa W'fłudtiła od Janin't 
M<Hdołel 5,600 1/. 

Kres tym osrukai\aym machinacjom 
poloiylr dopiero orvano MO. !<•no 
Tefu• ZOltała Gfesttowana. Ja« wyica• 
:oto wsłtS'Pn• łledrtwo, Janino Mo.rdo­
foł nle byle )odynq ollorq wyraliroowo• 
neJ onus~. W etosie od pofdtl•rnł• 
ko ub, roku do lipca br. tdolalo °"" 
oszulc.aC ponad ~ osób. wyłudr;a~Qc od 
każde] od :5CXJ do 6.000 tł. Istni•!• 
prawdopodobleństwo, ie liczbo po­
szkodowanych je.st r.nocznł• wlttk11<1, 
dlatego osoby. które sq w pos lodanJu 
lnformocJI w te) sprawie lub tostafy 
os1u\to.ne przez Irenę Tekrsowq. pro­
stone aq o 1gtonenle się do Kcmen­
dy MO m. tadii, ul. Kllinsliiego 152,, 
pokój P•. w gods, od O do 13, 

Co nowego 
w sklepach 

łódzkich 
W tych dniach sklepy ga­

lanteryjno - konfekcyjne zao­
patrzone zostaną w wiele a­
trakcyjn.vch artykułów pro­
dukcji krajowej oraz z impor­
tu. 

M. In. w sprzedaży ukażą się 
różnokolorowe francuskie kra­
waty li! naturalnego jedwabiu. 
Drogerie otrzymają niemiec~ 
k ie szczotki do wto;;ów i żylet­
ki. W magaz.ynach Centrogalu 
czekają na odbiorców przeróż­
ne kolorowe nici i kordo.nki 
węgierskie. 

Za kilka dni Dom Dziecka t 
inne sklepy z zabawkami o­
trzymają piękne czeskie i nie„ 
m ieckie zabawki z drzewa, 
blachy t gumy. 

WyjeżdżaJących w sierpniu 
na urlopy ucieszy na pewno 
wiadomość, że w najbliższych 
dniach sklepy zaopatrzone w­
staną w walizki i torby plażo. 
we. ' 
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